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Niech żyje rząd 
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Redakcja przyjmuje interesantów. od 
1 — 2 po poł. Za zwrot rękopisów 
A redakcja nie odpowiada. `“ 
Administracja czynna od 9 d 
do 5 bez 
przerwy. Kasa czynna od ł1 do 2 
Rachunki piatne w środy, = 
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Dnia 28 i 29 b. m. odbędzie się w Warszawie w lokalu Z. P, P. S. w Sejmie pos 
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ROLETARJUSZE WSZYSTKICH KRAJÓW ŁĄCZCIE 


Rada Naczelną P. P. S, 


dzenie Rady Naczelnej P. P. S. 


Początek posiedzenia o godz. Il przed połud, re Bag 
i Prezydjum Rady Naczelnej P. P.S 
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Od wydawnictwa. 


Pragnąc ułatwić tym towarzys zom 
rych nie stać na samodzielne paka 
nie „Robctnika”, czytanie naszego pisma, 
wprowadzamy prenumeratę zbiorową. Związ- 
ki. zawodowe, organizacje partyjne, 
dzielnie, grupy towarzyszów; które zaprenu- 


spól- 


merują najmniej 5 egz. „Robotnika“ pod jed- 
nym adresem w Warszawie i na prov 
otrzymają 15 proc. opustu od zwykłej cony. 

Prosimy gorąco wszystkich tow. o popar- 
cie naszej inicjatywy! 
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Istotni twórcy pokoju 


(Kor. własna). 


Genewa, 20 września. 
kiedy Komisja i | 
ustaleniem ostatecznego 
który ma być ie- 


zy Ww chwil, 
dów zajęta była 
teksty © pew 
m igi i ktem 
stanowić klota „kartę pokoju“. — ulicami 
enewy przeciągał kilkutysięczny tłum ro- 
botników, maniiestujących. za. pokojem, 
łoszących hasła pokojowe 
i socjalistycznej i zawodowej. 


az : iu ludowem, którem za- 
Na zgromadzeniu wyrażaj 


kończono obchód, przemawiali 
cjaliści różnych krajów, jak: Paul (Pol), 
cour. (Bakur), de Brouckère (Bruker), 
saren (Czechow i1 do szczęśliwego 
zi; niu ; 
ka ańczenia wielkiego. dzieła, nad -którem. 
iga obecnie pracuje. | | i 
„Manifestacja "robotników genewskich 
unaoczniła ścisły związek i zależność mię- 
dzy pracą nad ustanowieniem pokoju, któ. 
rej oshala Liga, a działalnością, którą 
rozwijają organizacje robotnicze. | 
* Paul Boncow był głównym mówcą na 
Zgromadzeniu robotników genewskich, ten 


sam Paul Boncour, na którego barkach wyd | 


czywa wielki ciężar pracy i odpowi 

mości za ustalenie Puente „wśród 
członków Ligi w kardynalnej sprawie po- 
koju i bezpieczeństwa, Delegat Rządu fran- 


cuski na Zgromadzeniu Ligi, poseł so- 
kry Sl do parlamentu francuskiego, 


wybitny towarzysz partyjny, mówił. o tem 
że największe mo- 


właśnie, jak ten f 


carstwa wysłały do Ligi przedstawicieli de-. 


szerokich mas pracujących 
zyczynia się do podniesienia znaczenia 
i ra Ligi. Tow. Paul. Boncour mówił 
o tem, że mimo braku czasu i nawału zajęć, 
przyszedł na Zgromadzenie robotnicze, aby 
nabrać otuchy do dalszej pracy i wobec 
świata okazać, że masy pracujące są gió- 
wną i najpewniejszą ostoją pokoju. Wz 
wał do utrwalenia pokoju przez wzmocnie- 
nie, rozszerzenie i utrwalenie wpływów so- 
cjalistycznych. Porozumienie między Rzą- 
dami ie wówczas trwałe, Je 
za niem będą miljony ludu pracującego, ba- 
czącego, aby naruszyciele pokoju nie m 
dokonać swego niszczycielskiego dzieła. 
Sędziwy senator belgijski La Fontaine 
(la Fonten) nawoływał do współpracy z Li- 
gą Narodów. Jeżeli polityka siły trwa jesz- 
cze i dyplomaci czekali pięć lat. zanim WwZię- 
li się poważnie do sprawy rozbrojenia, Wi- 
na w iem narodów, które nie umiały dosta- 
tecznie wyrazić swej woli zniesienia wszel- 
kich wojen. Jeżeli dziś zmieniła się sytua- 
cja, zawdzięczać to trzeba wyborom fran- 


mokracji i 


igi Naro- 


łącznie z tym paktem . 


Międzynaro- ' 


którzy biorą czynny, 


'madzenie Ligi, nabrała. szczególn 
Państw z całego świata, 


zy-' 


żeli stać 


Z O O S: 


cuskim i angielskim. Nie osiągnie się żad- 
nad jem, jeżeli 


1.4 


ReRe na iwal zanih gło prolelajktii. 


domagającego się. zakończenia okresu wo- 
jen. r i ke 

Tow. Graser, członek szwajcarskiej 
Rady Narodowej, przypominał, jak to ro- 
botnicy szwajcarscy. przed kilku laty : - 
dliwie spoglądali na Ligę Narodów, uważa- 
jac ją za „towarzystwo zabezpieczenia ka- 
italizmu '. Ale udział socjalistów w Lidze 
i ideologja, którą oni wnieśli, nie dopuści- 
ły do'tego'i Liga jest teraz skutecznem na- 
rzędziem pokoju. 

+ 'Poseł do parlar men tu włoski: Modi- 
gliani przywołał obraz wojn domowej. któ- 
ra toczy się w jego kraju. wojna 
ustanie, jeżeli demokracja i wolność zapa- 
naują powszechnie, + AE, 

Przemawiało jeszcze kilku mówców z 
innych krajów. Uchwalono protest przeciw- 
ko polityce zbrojeń, uprawianej przez Rzą- 
dy, nawet przez szwajcarski, Przyję- 
to również rezolucję, kreślącą w ogólnych 
zarysach postulaty pokojowe robotników. 

Manifestacja pokojowa genewska mo- 
że nie była tak impónująca, jak w wielkich 
ośrodkach przemysłowych. Ale, odbywa- 
jąc się w siedzibie Ligi Narodów, podczas 
obrad Ligi i z udziałem delegatów na Zgro- 
o zna- 


czenia i pozwoliła wskażać ~ delegatom, 


MANIFESTACJA: WOJNĄ — WOJ 
-STRACH MA WIELKIE OCZY. BU: 
RZA W SZKLANCE WODY.- URUCHO- 
"3 MIENIE WIDZEWSKIEJ 
MANUFAKTURY. o. 


godz, 10. stały pod sztandarami 
misja związków za +4 uz h TE 

isja związków zawodowych, T.U R. 
miecka Partja Pracy i Bund, Przy dźwię: 


jans ul. Piotrkowską 
a > x 7 . m t: 
le Rady Naczelnej, CK W. ; OKR PPS, 
W. pochodzie szło przeszło 10 tysięcy ludzi. 
Chodniki . przepełnione były publicznością. 
Mężczyźni zdejmowali kapelusze, 


że istnieje potęż-- 
| nd ode dada A osie cata A okno nace ad 


List z Łodzi. 


trowni i dzielnicy bałuc- i. 


weterani | 


ne i niezłomne dążenie do pokoju w szere- 


śach ludzi pracy. a; 
Kiedy słuchałem Paul : Boncoura na 
zgromadzeniu i , przypomniało 


mi się posiedzenie trzeciej komisji, na któ- 
rem tow. Bonccur wykładał teze francuską 
rozbrojenia i bezpieczeństwa. Ten sam szła. 
chetny gest, ta sama siła przekonania, ta 
sama wiara, 'ten sam ton w głosie. I tak sa- 
mo uważnie słuchano Paul Boncoura na 
komisji, jak i ma zgromadzeniu robolniczem. 
Jeszcze bodaj większe wrażenie na ko- 
misji do sprawy rozbrojenia sprawił tow. 
Jouhaux (Żuo). Wielki, barczysty, spokoj- 
ny i mocny—jest uosobieniem pracy. Prze- 
mawiał do polityków, dyplomatów i dzien- 
nikarzy, jako przedstawiciel ruchu robotni- 
francuskiego, Generalnej Konfedera- 

cji Pracy. Mówił o niębezpieczeństwie, któ- 
re kryje w sobie wojna gospodarcza i nie- 
zdrowe warunki ekonomiczne rywalizują- 
cych z sobą krajów. i 


„Znam =— mówii—nę- 


„| dzę ludzką. Znam straszne udręczenia, któ- 


re, sprowadza bezpieczeństwa pracy 
i bytu, Trzeba stworzyć i bezpie- 
cze a i utrwalić pokój w dziedzinie pra- 


cy, jeżeli się chce powszechnego pokoju *. 
Słowa te, z głębi serca wydobyte, pa- 
dały z ust człowieka, który nie miał za so- 
bą powagi rządów, karjery politycznej i za- 
sług dyplomatycznych, jak wielu innych 
członków komisji, lecz powagę pracy i zor- 
ganizowanych ludzi pracy, były to słowa 
nowe, ważkie, których nie zapomną ci, co 
je raz usłyszeli. | 
Na zgromadzeniu robotniczem zdarzył 
się wielce charakterystyczny wypadek, Je- 
den z transparentów, z napisem: „Krew le- 
je sig w Gruzji, narody i Liga Narodów po- 
winny działać” — nie podobał się grupie 
jstów, którzy przedostali się do ski. 
Zaczęli krzyczeć: „precz z Gruzją” i wywo- 
fali burde. Tłum ledwo nie zlinczował ich. 
Uciszyli się, widząc groźną postawę uczest- 
ników zgromadzenia 


. „Czy trzeba było lepszej manifestacji, 
że komuniści są groźbą dla pokoju, że Ro- 
sja sowiecka, której. otumanieni zwolenni- 
cy wywołują burdy na uroczystościach ro- 


botniczych, zatruwa solidarność wśród ro- 


botników, że utrudnia pracę nad utrwale- 
niem pokoju? A o" 


- Cała manifestacja wywarła głębokie 


| wrażenie w mieście, powagą swoją i rzeczy- 


wiście uroczystym nastrojem Po odczyta- 


miu rezolucji, poleconych przez C.K.W., 


ia 
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Rok XXX. * 


NIECH ŻYJE 
SOCJALIZM! 


Ceny ogłoszeń: 


wtekście(przed kron.) 25 groszy — 
nekrologi 0 „ 5 
zwyczajne 15545730 
drobne zajedeńwvraz 10 „ 
Ceny ogłoszeń należy rozumieć 
za wiersz wysokości 1 milimetra u: 


Dla zukujących pracy 50% rabatu 

) joszenia x Heniedzieln. o 25% droż 

i antazyjne | tabele (bilanse) 50% „ 

; Ogioszenia przyjęte po zamknięci K 
j p Administracji o 10% drożej. 
i Za terminowy druk ogłoszeń Adi 

$ nistracja nle odpowiada. 

l Redakcja i Admin. Warecka 
Konto czekowe P. K. O. Nr. 175. 
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W dzisiejszym numerze: © 
Istotni twórcy pokoju. - = 
Nasza demonstracja 21-go 
" września, HO 
Morderstwa polityczne w Buł- 

garji. wyż GA 
Okrucieństwa bolszewickie I 

Kaukazie, «SĄ 
Napad bandytów na pocia 
wiozący wojewodę Downa 
rowieza.. i +biskupa bozi- 
skiego. - .. Pies 
Sprawa Szmaragda 0 zamór- 
dowanie meżropolity pra- - 
wosławnego. i 
List z Łotwy. - PRŚ 
Międzynarodowy Zjazd spół- 

dzietczy, „Pół 
Odcinek; Mieczysław Weinert, 
Archanioł (dalszy ciąg no: 
weli na tle wojny 1914 r.) 


przyjętych oklaskami i okrzykami na 
socjalizmu, P.P.S, i przeciwko wojnie, ty- 
siączne tłumy powoli zaczęły odpływać w 
kierunku swoich dzielnic. 52 SYS 
Niemałego strachu najadły się : 
i garnizon łódzki. Zapowiedziana fes 
tacja spędziła sen z ich powiek, Już z so- 
boty na niedzielę zapowiedziano „ostre po- 
gotowie”. Urządzono małe manewry z 
rabinami maszynowymi, a bocznemi ulica 
jeżdżało wojsko. 4 
Wojskowe te przygotowania z powe 
maniłestacji pokojowej okazały się zupeł 
zbyteczne : 


Komisarz policji Niedzielski a 

wał — tak sobie — jednego bundzistę, 

na dowód, że Rzeczpospolita była w ni 
pieczeństwie, Natychmiastowa inter 

tow. Ziemięckiego sprawiia, że aseszi R 
niego uwolniono. , AG > 


manii 


Na wyrok sądu partyjnego p. Rżew 
sdpówtedział listens oturan: dl 
burza w szklance wody. Poparcie, ja 


„| użyczyła burżuazyjna prasa miejscowa 
'Rżewskiemu, nie pomoże mu iąg 
rozbicia partji w Łodzi, Najlepszą ac 


OSIĄ | 


dzią była maniiestacja niedzielna, O: 

zacja P.P.S, w Łodzi pracuje z całym ze 

łem i możemy to z radością stwierdzić, 
praca nie idzie na marne. Ani jeden cz 
wiek nie odpadł od organizacji 1 wszelkie ' 
rozłamowe zamiary spaliły na panewce. = 


> Ą „ "zę 1-289 
Uruchomienie „Widzewskiej Manufak- 

tury” da pracę 4 tysięcom robotaików. P. 

czas konjunktury spadkowej marki polsk 
pracowało 7 tysięcy, Trzy tysiące traci p 4 
cę. powiększając wielkie już i tak zastępy 
bezrobotnych. A kapitaliści pragną obalić 
8-godz. dzień roboczy, aby jeszcze więcej 
było bezrobotnych, 


Dzień 21 września 
-= wW Lublinie. 


omuniści i endecy do spółki starają się przę- 
szkodzić demonstracji przeciw wojnie! 


= e « (Korespondencja własna). 


1 września w Lublinie wyciągnął na świa- 
dzienne wiele rzeczy, zdarł maskę obłu- 
twarzy wielu osób: Już na dni kilka przed 
j | prowadzona była agitacja - przeciwko 
7 emonstracji antyzbrojeniowej —= a za wojną. 
Agitacja była prowadzona pokątnie — konspi- 
 racyjnie, zarówno ze strony komunistów jak 
i endeków oraz różnych paskarzy i pośredni- 

zbogaconych kosztem wojny. j 
W niedzielę rano tłumy nietylko przepeł- 
' salę cyrku Rusałka, ale i przed cyrkiem— 
mady „prowadziły ożywione dyskusje — 
rzeciw wojnie i za wojną. 
|| Zagaił wiec tow. Kotarski — przewod- 
niczący O. K. R. *Referował tow, poseł Ma- 
nowski, poczem zgłosił obydwie rezolucje C. 
W., które zostały jednogłośnie przyjęte. 
W imieniu kobiet przemawiała bardzo go- 
krzewska, W 


co przeciwko wojnie tow: Za 
asie wiecu kilkakrotnie orkiestra kolejowa 
la „Czerwony Sztandar”. 
Tu na sali komuna nie miała odwagi 
ystawiać się otwarcie demonstracji z 
tkiem pewnego właściciela kuźni, zboga” 
o podczas wojny, który głośno objawiał 
niezadowolenie. 
Po wiecu zaczęto organizować pochód, i 
dopiero wylazło szydło z worka. Komu- 
ści oraz ósemkarze, działając większemi 
ami, zaczęli czynić zamieszanie, wzywa- 
gromadzonych aby nie uczestniczyli w 
dzie, w którym były niesione transpa- 
z napisami: „żądamy rozbrojenia się 
sji Sowieckiej“ oraz „precz z najazdem 
a Gruzję“ i inne. ' , 
+ Jakaś paniusia w drogim jasnym futrza- 
a kołnierzu (choć było 22 stop. gorąca) i 
eganckiej sukni, histerycznie wołała: „co 
m zawracał precz z wojną, nam chleba 
zeba". W innym miejscu dwaj właściciele 
kladów przemysłowych wołają: „Nie chcą 
ojny, a podatkami okładają — lepiej niech 
zie wojna!" i t. d.-;i, 
a środku ulicy uformował się pochód ze 
ami Z. Z. K. iP. P. S. oraz orkiestrą 
ą na czele, z transparentami, na któ» 
h prócz wyżej wymienionych były nastę- 
e hasła: „Precz z mili m w Euro- 
1“ „żądamy międzynarodowych sądów roz- 
hi“ „Niech żyje braterstwo ludów"! 
ły sztandary: Związku Robot, Rolnych 
' Osada i Koła Kobiet P. P. S, 
przeliczeniu szeregów, okazało się, że 
emonstracji przeciwko wojnie bierze u- 
ił do 1500 osób mniej więcej. 
< Trotuarami z obydwu a naszego 
hodu, ruszyły bandy, które wymyślały pod 
e demonstrantów, idących środkiem lub 
3ż agitowali za. wycofaniem się z pochodu 
ojennego. 
ochód antywojenny w towatzystwie ban- 
vojennej" na trotuarach przeszedł głów- 
ymi ulicami miasta i skierował się pod 
Rady Związków Zawodowych, gdzie z 
nu przemówił tow. Frankowski sekre- 
Zawod. Robot. Rol. i Metalowców. 
nim zabrał jeszcze raz głos tow. poseł 
wski dosadnie charakteryzując „spółkę 
* ~ komunistyczno - endecko « pas- 
wykazując jej dwulicowość w stosun- 


eC] 
r: 


- Archanioł. 
i E Wytężonym wzrokiem patrzył Ilja na 


stała jednakową, martwa, znie- 
ła. Zdawało się jednak Iji, że w 
zmie wycia psa, gdy wył tak, jakby 


i wiecz- 


tak, niewątpliwie był to rozkaz. 
z dla niego, Iji Siemionowicza 
wyjścia i sprzątnięcia tego psa. Puł- 
mówić ragi mógł (odłamek szrapne- 
śotał mu dolną szczękęj, pułkownik 


były jakby porażone, lecz choć 
ny bólem, zmroczony 
cze, którędy go wnoszono. Palec, 
podatny funkcjom podświadomej 
dał rozkaz w zastępstwie ust i 


F szer potwierdził pół-intuicyjny do- 
_Arszyna, czego życzyć sobie może 

wobec tego nabrał cech zu- 

p kreda TAR —Y vyake 

' Arszyn już się nie wahał. Pójdzie 

z względu na lekarza dpwiżyj nego, któ- 


a | 


r 


| patrzeć (opuchłe od wstrząśnienia. 
narkozą, | pacz bezradności, cały, 


ROBOTNIK. 


ku do mas robotniczych, oraz podłe stanowi- 
sko jeśli idzie o dobro własnego kraju. 

Przed rozwiązaniem pochodu 0 mało co 
nie doszło do obicia komunistycznych krzyka- 
"i pragnących wojny dla zwycięstwa Sowie- 
tów, 3 j 


Demonstracja | 


21 września. | 


KRAKÓW. 


W Krakowie odbyła się potężna manife- 
stacja. Teatr „Operetka”, śdzie było zgroma* 
dzenie, przepełniony był do ostatniego miej- 
sca; pozatem — tłumy stały na ulicy, nie mo- 
gac już dostać się do wnętrza. 


` Zgromadzenie zagaił i przewodniczył. tow. -. 


sen. Misiołek; pozatem w prezydjum zasiedli 
tow, tow. Packan i Pankiewicz, sekretarzo- 
wała tow. Wasserbergerowa. Zasadnicze prze- 
mówienie wygłosił tow. poseł Bobrowski, na- 
PA? jednogłośnie przyjęto obie rezolucje 
C-K. W. 


Po zgromadzeniu ruszył imponujący 
chód ulicami: Karmelicką i Sz ą na 
nek. Pochód otwierali rowerzyści, 
sztandarem partyjnym postępowali inwalidzi, 
za sztandarem władze partyjne. - Następnie 
szła grupa dzieci, niosących napis; „nie damy 
„ojców i braci”; za niemi kobiety niosły wstęgę 
z napisem: „nie zabierajcie nam mężów i ży- 
wicieli”. 
pisem: „precz z wojną” i szły: orkiestra kole- 
jarzy i poszczególne organizacje robotnicze ze 
sztandarami, Przy dźwiękach muzyki, 
śpiewem i okrzykami przeciw wojnie — przy- 
byli maniiestanci pod pomnik. Mickiewicza, 
gdzie zabrał głos tow. Kornicki, oddając cześć 
ofiarom wojny Światowej i pamięci Jauresa. 
Ostatni przemówił tow. sen. nawo- 
łując do pracy nad pokojowem uświadomie- 
niem proletarjatu. 

Wspaniała manifestację zakończono okrzy= 
kiem na cześć P. P. $., pokoju i międzynaro- 
dowego braterstwa, oraz śpiewem „Czerwo- 
nego Sztandaru”. 

PRZEMYŚL. 
(Kor, własna) / 

Lud przemyski wziął masowy udział w manife- 
stacji antywojennej. Gdy o godz. tl-ej tow. Flak 
zagaił zgromadzenie duża sala teatralna Domu ro: 
botniczego wypełniona była do ostatniego miejsca, 


Pod przewodnictwem tow. tow: Kurasiewicza, Mo-' 


skalewicza i Abdermanowej odbywano: to masowe 
zgromadzenie w podniosłym nastroju, Przemawiali: 
tow. tow. Mikruta, Skupień (b. legjonista) i dr. Gros 
steli, poczem jednomyślnie przyjęto obie rezolucję 
CK. W. P.P. S. i 


SN hisas ohe R Al; 
- Po zgromadzeniu masy robotnicze uformowały | 


pochód, który ze sztandarami i transparentami 
wśród śpiewu pieśni rewolucyjnych, przeszedł 
przez głównę ulice miasta i zatrzymał się na Ryn- 
du, gdzie tow dr. Grosfeld krótkiem przemówie- 
niem zakończył manifestację. 


WŁOCŁAWEK. 
(Kor. własna). 


W wielkim wićcu w dniu 21 b. m. wzięło ue 
"dział we Włocławku na placu Strażackim prze- 
szło dwa tysiące robotników. Przewodriczył tow. 
Kuźmiński, który zagaił wiec imieniem P.P,S. i Ra- 
dy klasowych związków zawodowych we, Włoc- 
ławku „Przemawiali: tow. Betman i tow. Steinhart, 
'Rezolucje C.K.W, P.P.S. zostały przyjęte jedno- 
ślośnie, Spokój wzorowy, nastrój wśród wiecow= 
ników zdecydowanie antywojenny. 


ry ma nadejść tada chwila. Opuści dyżur: 


otrzymał rozkaz i pójdzie, uspokoi „tego 
psa prl, uśmierci ña. zawsze. 
ydał felczerowi odpowiednie polece- 
nie w swojem zastępstwie w razie nadej- 
ścia jego Ekscelencji i wyszedł śpiesznie, 
przez sień i podwórze. Idąc za em psa, 
okrążył dworek ścieżką, zarosłą bujnem 
j sad, gdzie było już zupełnie 
ie stała z pewnością psia 


IU. 


zielskiem, 
ciemno i 


é widoczna” 


zwisającemi konarami jabłoni. Pies wyć 


przestał. Ilja w ciemności nie widział go 
jeszcze, nie było go przed budą, 

| Zaświecił latarkę elektryczną i pochy- 
lit się, chcąc zajrzeć do wzętrza y.a 
wtedy... wtedy z ciemności, rozświetlonej, 
a raczej rozłamanej ostrą smuga blasku la 
tarki, wyszły naprzeciw niemu na spotka- 


nie dwa puńkty świecące. Otchłanne oczy 


„ w których wyrazie 
wała się cała roz- 
niewysłowiony ból 
spomiewieranego jestestwa, 

Takie oczy musiała mieć Hagar na pir- 


podwórzowego kund 
szczególnym ześ 


szczy, gdy w obliczu niewzrtszonych nie- 


bios i obojętnej ziemi, syn jej konał z pra- 
gnienia. Oczy te, nieruchome, ziejące roz- 


paczą, na którą niema wyrazu w ludzkim | 


języku, przeszyły Arszyna po raz pierwszy 
w życiu lodowatym dreszczem trwogi. Nie 
tej trwogi codziennej, mającej źródło w 
egoiźmie, ale tej trwogi niemal kosmicznej, 
jakiej doznaje świadomość na zrębie Nie- 
znanego, przed Niepoznawalnem, 1 


b. 


alej, przed- 


Dalej niesiono wielką tablicę z na- | 


ze, 


czwartek 25 wrześmia 1924 r. 
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Wieczorem w sali Włocławskiego Klubu Ro- 
botniczego P.P.S. odbyła się Akademja, poświę- 
cona akcji za pokojem. Do licznie zcbranych tow. 
robotników i robotnic przemawiał imieniem Rady 

„| klas. zw, zaw, tow. Bętman, im „Bundu* tow. 
Wyszogrodzki, a dłuższy referat wygłosił tow. po- 
sèt Z, Piotrowski. | 
~ Akademja miała charakter nadzwyczaj poe 

ważny. Zamknął ją późnym wieczorcm tow, prze- 
wodniczący Michałowski, po odśpiewaniu przez 
zebranych „Czerwonego Sztandaru”, 


PABJANICE. 
(Kor. własna) 


Rano w dn, 21 września z przed. klubu PPS, 
wyruszył pochód, który przeszedł ulicami miasta z 

| orkiestrą. Na Rynku przemawiał tow. tow. sen. 
Kopciński i Pluskowski, poczem pochód wrócił 

| przed klub. śdzię po przemówieniu tow. Pluskow- 
„skiego i przyjęciu jednogłośnie obu rezolucji, po» 
chód rozwiązano, 
Wieczorem w sali teatralnej T-wa Gimnastycz- 
nego odbyła się Akademia, którą zagaił przewodni- 
.czący Pabjanickiego Komitetu, tow. Pluskowski; 
przemówienie wygłosił tow: mec, Kempner e Łodzi. 
Chór Robotniczy, pod dyrekcją p. Debicha, od- 
śpiewał pięknie pieśni, poczem odegrano dramat 
na tle rewolucji p. t. „Franek szpieg”, pod reżyse- 
rią p. Bobrockiej. Na zakończenie dano żywy o- 
braz, przedstawiający „pieśń, pracę j oświatę”. 
. Obchód zwałczany był tu przez wszystkie wro- 

gie nam, partje polityczne. 


SOCHACZEW, 
| (Kor. własna) | 
Demonstracja pokojowa w dniu 21 wcześnia w 
Sochaczewie nosiła charakter poważny i uroczysty. 
Robotnicy Sochaczewskiej fabr. sztucznego jedwa- 
bit, oraz Borytzeskiej cegielni, przyszli z Czerwo- 
nym Sztandarem do Sochaczewa pod lokał partyj- 
"my, skąd wraz z oczekującymi ze sztandarem par- 
tyjnym towarzyszami, wyruszyli przez Rynek na 
więc do sali Straży Ogniowej > . 
Wiec za$aił dłuższem przemówieniem przewo» 
dniczący miejscowej organizacji PPS., tow. Grabo- 
wski, przedstawiając grozę wojny í. konieczność 
walki o pokój powszechny, 
Następnie tow. L. Woliniewska z Warszawy w 
referacie swym przedstawiła pokojowe dążenia so» 
cjalistów od powstania I Międzynarodowego $to- 
warzyszenia Robotniczego, 
Obie rezolucje C. K, W, zostały przyjęte jedro- 
głośnie. 
Więc zakończył krótkiem przemówieniem tow. 
Grabowski. poczem zgromadzeni rozeszli się, po 


odśpiewaniu „Czerwonego Sztandaru”. 
WYSOKA. 


| (Kor. własna). 


Dzień 21 września był dla Wysokiej prawidzi- 
i wie wielki, pomimo, iż komuniści juz na kilka dni 
przed tem rozpoczęli szaloną cję, w celu spa- 
raliżowania naszej akcji — na czem grabo się /za- 
wiedli, Wiec odbył się w sali, pięknie przystrojo- 
nej zielenią, czerwonym sztandarem i transparenta- 
mi, między sztandarami zaś widniał portret tow, 
Daszyńskiego. ` i > 
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Zagaił zgromadzenie tow. E. Szwedowski, pro-. 


ponując na przewodniczącego tow. Przybyłę; re- 
ferował prof. tow. J. Lewandowski. 
Uchwałono obie rezolucja C.K.W. 
Charakterystyczne, iż w ten sam dzień spro- 
wideo do Wysokiej zaczną ilość policji. 


Robotnicy! Popierajcie 
swoje pismo codzienne. 


Zmieszany do głębi, cofnął się Ilja w 

> tę Wiedy przesunięta smuga światła pa- 

ła na bryłowaty zwi ryżych kudeł i 
białą plamę tuż obok nich. 

Ilja drgnął i skierował reflektor wprost 

na ową białą plamę, Z ciemnej i 


ny kudeł į z chaosu nieokreślonych cieni, 
ło się udo ludzkie niepokalanej 
białości, Równocześnie szczęknęły o siebie 


* Nafenczas oficer wydobył rewolwer i 
unikając oczu psa, wystrzelił. Gdy pies w 
podrzutach agonji zawalił swem 
otwór budy, Arszyn h cił za łańcuch 
-i odciągnąwszy psa na , bezpieczny już, 
przy świętle latarki skwapliwie zajrzał do 
wnętrza. | v 

, To, co ujrzał, nie przeraziło go jednak 

więcej, riż oczy psa. W budzie leżał, a 
raczej skulomy siedział, trup piętnastolet- 
niej może, lub jeszcze młodszej dziewczy- 
miny, prawie dziecka jeszcze, w lichej weł- 
niance, z głową okutaną białym rańtuchem. 
Jej obnażone udo miało liljową białość a- 
nemicznego ciała, a odrzucone w bok ręce, 
stężały w walce przedśmiertnej, jakby od- 
| pychając coś z całych sił od siebie, Rozdę 
te nozdrza od śluzu niedawnych łez i uchy- 
lone wargi, ż za których połyskiwały prze- 
śliczne zęby, nadawały tej twarzy złudny, 
marzycielski wyraz, Zdawała się obcą zu- 
pełnie grozie śmierci, która wycisnęła swe 

\ 


'ny z Ekaterinosławia 89-ty pułk 


Olrncieństwa bolszewickie 


na Kaukazie. 


W Tyflisie oczekiwane jest. przybycie 
specjalnej komisji śledczej, składającej się Z 
2 członków Centralnego „Komitetu Związku 
Republik Sowieckich, oraz przedstawicieli Gł. 
Urzędu Politycznego (Czeki), Biura Politycz- 
nego-i Rady Wojennej. Komisja ma zająć się 
zbadaniem okoliczności, w jakich wybuchło 
powstanie w Gruzji. 

20 września towarowym pociągiem wy- 
siano z Tyilisu do śubernji Archangielskiej 
300 aresztowanych obywateli Tyflisu, głównie 
robotników. Odjazd nastąpił o 2-ej w. hocy 
ze stacji towarowej. 

Na jednej z ulic Tyflisu o 4 rano 20-go 
września został zabity przejeżdżający samo- 
chodem członek koleśgjum gruzińskiej Czeki 
Orachmesznili, który osobiście torturował w 
czasie badań rozstrzelanych już Dżugeli, An- 
dronnikowa i innych więźniów, Sprawcy za- 
bójstwa nieznani. _ 
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Gubernjalna Czeka w Tyilisie rozstrzela- 
ła w okresie od 2 do 15 września 218 mieszkań- 
ców. gubernji tyiliskiej, aresztowanych bądź ja- 
ko zakladników, bądź też jako podejrzanych o 
popieranie ruchu powstańczego. Cyfra ta zosta- 
ła ustalona na posiedzeniu tyfliskiego komi- 
tetu partji komunistycznej przez opozycję, któ- 
ra gorąco protęstowała przeciw zwierzęcemu 
i miewsprawiedliwionemu niczem terorowi. . 

Rada: kaukaskich komisarzy ludowych 
telegrałicznie pozbawiła urzędów 3 członków 
kolegium kutaiskiej Czeki za masowe egzeku- 
cje okolicznych włościan, którzy odmawiali 
dostarczania produktów żywnościowych do 
miast. 
~ W związku z pożarami w rafinerjach naf- 
ty w Baku, znowu zaczęły się í 
rewizje w dzielnicach robotniczych. Jako 
protest przeciw tym represjom ma wybuchnąć 
strajk we wszystkich fabrykach i zakładach 
w Baku. W/ojenne okręty sowieckie odpły- 
nęły z portów w Suchum, Soczi i Adler. 
Wznowiona została pasażerska i handlowa ko- 
munikacja między portami kaukaskiemi a 
Krymem i Odessą. 

„Times* podaje, że wśród wojsk, wysta- 
nych na powtórny podbój Gruzji, wybuchły 
zamieszki zupełnie nicoczekiwane dla bolsze- 
wików, którzy starali się do walki z powstań” 
cami dobrać najwierniejsze władzy sowieckiej 
oddziały. Na stacji Aleksandrowskaja wysła- 
piechoty, 
wchodzący w skład 30-ej irkuckiej dywizji, 
szwadron kawalerji i dwie baterje artylerji 
zbuntowały się i po wymordowaniu komuni- 


ciągu ostatnich dwuch tygodni daje się zai- 
ważyć coraz większe wzburzenie wśród kwa 
terujących na południu wojsk. W Odessie za 
przeciwbólszewicką agitację rozstrzelano ? 
żołnierzy 153-go pułku a wielu aresztowane, 


Książki idekia, 


Zygmunta Karpińskiego „Zarys polityki bam- 
kowej" (Bibljoteka Wyższej Szkoły Handlowej). 
Autor zapoznaje nas naprzód z zadaniami i rodza- 
jami banków, z zadaniami i zswresem polityki 
bankowej, oraz z państwową polityką bankową. 
Następnie przechodzi do omówienin polityki ban- 
kowej w dziedzinie regulowania obrotów pienięż- 
nych i w dziedzinie kredytowej. 


piętno w niej, dokoła niej. Stopy dziewczy- 
ny, e grubą, „brudną skórą, spoczy- 
wały na skorupach rozbitej miski glinianej. 
Oficer nię wątpił, że ma do czynienia 

już z trupem tylko, Dla pewności jednak 
zbliżył światłoy o ile mógł, do wnętrza bu- 
dy i objął wzrokiem badawczem całą nę- 
dzę śmierci tej młodej chłopki, I, dziwna 
rzecz, ani jej oczy, z których źrenice ucie- 
pod górną powiekę, jakby w ekstazie, a 
białka świeciły, jak bielmo — nie u- 
czyniły na nim wrażenia żadacjo, Chociaż 
nie przyszło mu na myśl, ięciem 
stwierdzić, czy ciało jej już zimne, to jed- 
mak był pewny, że nie żyje istoinie, Ale 
choćby odkrył ślad oddechu w te; nędznej 
istocie, dla której nawet psie legowisko nie 


_pewnem , niewzruszyłohy go 
to bardziej, Natomiast — Z przerażającą 
dokładnością, jakby uwieszone w prze- 
strzeni w ścisłym ods jakim tkwiły 


odstępie, w 
jawiły się przed nim 


„| Widział je teraz wszędzie — czaiły 
„ię w źdżbłach zgaiłej słomy. wybiegały, 
jak kule rakietowe, ze zwitka ryżych ku- 
del, wyrzuconego za pró$ budy, w ciem. 
tcśt nocy. 

Z dreszczem, przeszywającym go 
wzd'pź kręgosłupa aż do lędźwi, zauważył 
iritcspeki; wnie Ilja, że wiecej myśli a 0- 
czach. psa, niż o samym fakcie, zaszłym tu- 
taj na postoju. 


D: c. m, 


mm 
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Marierstwa molit 


w Bułgarji. 


__ Pisaliśmy już o. zamordowaniu Teodora 
Aleksandrowa, który stał na czele ruchu ma- 
cedońskiego (depesze podały datę 31 sierpnia, 
okazuje się, że jest to data według starego 
stylu). Wyjaśniło się, kto go zabił i dlaczego. 
Mordercami byli dwaj członkowie organiza- 
cji macedońskiej, przekupieni przez komuni- 
stów. Aleksandrow stanowczo wystąpił prze- 
ciwko komunistom, którzy chcą zagarnąć re- 
wolucyjny ruch macedoński, aby go zużytko- 
wać dla swoich celów. Jak wiadomo, bolsze- 
wicy od dłuższego czasu wytężają wszystkie 
siły, aby wywołać rewolucję lub wojnę na Bał- 
kanach. W tym celu uczepili się, między in- 
nemí, ruchu macedońskiego. Zamordowali A= 
leksandrowa, ponieważ ten był dła nich prze- 
szkodą. 

$ Aleksandrow był patrjotą macedońskim, 
którego cała działalność była skierowana wy- 
łącznie do uwolnienia Macedonji i zdobycia 
dla niej autonomji w związku z Bułgarją lub 
niepodległości. Zdobył on sobie legendarną 
sławę, jako wódz „band”, złożonych z 10 ty- 
sięcy ludzi, prowadzących ustawiczną niemal 
walkę zbrojną w Macedonii. 

. Śmierć Aleksandrowa wywołała natych- 
miast krwawy odwet. Zwolennicy jego zgła- 
dzili „komunizujących'* Wasiłewa i Atanaso- 
wa, a potem nastąpił długi szereg wzajem“ 
nych mordów. 
z Rząd bułgarski wydał odezwę, w której 

wiadcza, że ma niezbite dane, iż komuniści 
we wrześniu zamierzali wywołać rewolucję. 
sat) e „azgr zza myk daje do 
rozporządzenia komunistom bułgarskim sum 
REG tylko zażądają. Koninistycznń agitá. 
orowie otrzymują po 10 tys. lew miesięcznie, 
Przywódcy od 30 do 80 tys. lew, a członkowie 
„band™ po 5tys. lew. Oprócz tego ci ostatni 
_ otrzymują osobne wynagrodzenie za każde po- 
pełnione przez nich zabójstwo”. 


Listy z Łotwy. 


(Kor. własna} 
TE 


Łotwa dziś jest w znaku Niedry Ani 
niefortunna wyprawa ministra skarbu Kal- 
minga po złote runo do Anglji w celu uzy- 
skania tam długoterminowego kredytu, ani 
rosnąca drożyzna, ani akcja komunistów 
nie zwracają na siebie niczyjej uwagi, któ- 
E e ; na procesie b. łotew- 
skiego dyktatora Niedry i członków jego 
rządu, min. wojny ankina i in. Proces 
ze względu, że wezwano ok. 100 świadków, 
potrwa parę tygodni, dostarczając coraz 
nowszych emocji czytającej dzienniki pu- 
bliczności, a zwłaszcza przysłuchującej. się 
rozprawom w sali sądowej. - 

Andrzej Niedra, pastor protestancki, 
Zarazem utalentowany pisarz 1 wybitny 
ziałącz społeczny, nigdy nie miał stałych 
Przekonań politycznych, wahając się po- 
między socjalną demokracją a skrajnem 
wstecznictwem. W 
r. Niedra trzymał z carat, 
Się czerwonym. Ale w 
Przeciwko demokratycznemu rządowi U 
manisa i Radzie Narodowej 1 
włąsny pod opieką niemieckich wojsk oku- 
pacyjnych i w śŚcisłem porozumieniu z pa- 
noszącą się jeszcze w j ' 
Rządy jednak Niedry ay krótkie. Nie 
potrafi kać arcia | 
i już sd ploios too r. musiał uchodzić za- 


granicę przed powracającym, do Rygi Uk. 


W 


„my pracy od sztuki. 
staje przyjęta z 


U 


ROBOTNIK 


Z jego to wskazania, wbrew Konstytucji 
zabroniono w dniu święta majowego r. b. 
wszelkich pochodów ulicznych. Teraz znów 
lub nacjonalistów zagroził czynnem prze- 
ciwstawieniem się obchodowi socjalistycz- 
nemu w d. 21 b. m. i na własną rękę zaa- 
ranżował obchód ku uczczeniu poległych 
w walce za wyzwolenie Łotwy. Pomimo 
to socjalistyczna uroczystość odbyła się 
według zamierzonego programu i przy u- 
czestractwie tłumów ludności robotniczej. 
Po zebraniu w Domu Robotniczym i wygło- 
szonych  okolicznościowych _ przemówie- 
niach. uszykowany pochód ruszył ulicami 


czwartek, 25 września 1924 r. 
I 


e Z S 


miasta. Skonsygnowane liczne oddziały 
policji uniemożebniły przedostanie się do 
śródmieścia, zawrócono więc na okrężne 
ulice, wymijając podążające na cmentarz 
wojskowy grupy nacjonalistów. Grupy te 
usiłowały sprowokować robotników, ale to 
się im nie udało. Chociaż ten į ów z klubi- 
stów tam oberwał trochę, Po południu pi- 
jani klubiści próbowali wedrzeć się na wiec 
w Domu Robotniczym, lecz bez skutku. 
Policja, z powodu. że stroną napadającą by- 
li nacjonaliści, nie interwenjowała wcale. 


F. 


| ate doda ca 


i Międzynarodowy 
Kongres Spółdzielczy w Gandawie. 


Na trzeciem posiedzeniu Zjazdu roz- 
poczęła się dyskusja nad referatem Alber- 
ta Thomas (Toma), 


między różnemi formami spółdzielczości”. 
Referent omawia stosunki ekonomiczne, ja- 
kie winny łączyć spółdzielnie wsze: 
rodzaju, zatrzymując się specjalnie nad 
stosunkiem spółdzielni spożywców do rol- 
niczych i do t. zw: „Kooperatyw pracy 
(organizacje nowego typu, które rozwinę- 
ły się zwłaszcza we Włoszech i Anślji, ja- 
ko „gildje budowlane”). Altert Thomas 
proponuje 
reżolicję, którą podajemy w streszczeniu: 
„Byłoby póżądanem, by zostały nawiąza- 
ne bezpośrednie stosunki pomiędzy koope- 
ratywami spożywców i kooperatywami rol- 
miczemi dla ułatwienia wzajemnej wymia- 
ny towarów pomiędzy miastem i wsią, by 
stosunki te obejmowały teren nietylko kra- 
jowy, lecz rozszerzyły się na terenie mię- 
dzynarodowych stosunków spółdzielczych. 
Byłoby pożądanem, by organizacje S ł- 
dzielcze powierzały swym . praco m 
rowadzenie FEE tr ch przedsię- 
Bioretw, które bez y dla całości orga- 
nizacji dadzą się wyodrębnić pod wzglę- 
dem technicznym i finansowym, | 

O ile pierwszy pumkt rezolucji Tho- 
mas'a nie spotkał się z żadnym sprzeciwem 
o tyle drugi natrafił na opór Centralnego 
Komitetu, w imieniu którego zabrał głos 
ob. Lorenz (Niemcy). Uważa on tę propó- 
zycję za niebezpieczną, gdyż oddaje ona 
np. prowadzenie piekarni — piekarzom, 
warsztatu szewckiego — szewcom, zmniej- 
sza odpowiedzialność naczelnych organów 
danej spółdzielni i doprowadzić może w 
pewnych wypadkach do przeżytej już for- 
Rezolucja Th 
. poprawką Serwy (Bel- 


gja) że projekty te zostaną poddane do 
zbadania organi SA POA 
Trzeci dzi jazdu rozpoczął się od 


yty ata nad poprawkami do statutu Zw. 
ędzynarodowego, dotyczącemi składu | 


Komitetu Centralnego i egzekutywy. Pre- 
zydjum proponuje - zwiększenie liczby 
członków «do ośmiu, zamiast siedmiu, nato- 
miast delegacja sowiecka występuje z żą- 
daniem zwiększenia liczby do dziewięciu 
w celu zw / przedstawicielstwa ro- 
syjskiego w egzekutywie—wniosek ten je- 
dnak został odrzucony, gdyż Egzekutywa 
wybierana jest przez Komitet Centralny 
bez uwzględnienia przedstawicieli poszcze- 
dei państw, 
Ja braku miejsca nie możemy omó- 
wić tu dwóch referatów, ZgłósŁówych na 
Zjazd przez ob. H. Mendla (Niemcy), „O 
rozwoju, zadaniach i granicach wytwórczo- 
ści w EA cie pa * i przez 

*. 


manisem. Odtąd Niedra przebywa >. | hurtowni”. Natomiast należy omówić spra- 
ważnie w Polsce, skąd zdecyd wał że w żej wag Która wywołała aaa ia 
lipcu r. b. wrócić. do kraju. Lecz na usję na Zjeździe, -a mianowicie deba- 


dworcu w Rydze, Niedrę, jako zbrodniarza 
stanu, aresztowano i oddano pod sąd wę 


enny. 
| "Wskutek wynikłej z tego powodu wal- 
ki pomiędzy stronnictwami. sejmówemi, co 
odowało dymisję aż dwuch ministrów: 
wojny i spraw wewnętrznych, sprawę *Nie- 
dry przekazano ostatecznie. zwykłemu 'są- 
dowi. aż 
Zwolenników  Niedry rzesza niezbyt 
liczna, ale wpływowa. Tworzy cna klub 
nacjonalistów loteskich; do którego aie 
żą wyżsi urzędnicy, studenci 1 przeróżn: 
soi iana pospołu Z mętami społeczeń- 
norde Klub ten, znany s swoich S ee 
skich wybryków cieszył się. „przynajmnie; 
dotychczas, przywilejem bez<arności. Bi- 
cie przechodniów na ulicy: zasmarowywa- 
nie szyldów smołą, wywołanie popłochu w 
teatrze strzelaniną z rewolwerów. WYESZCE 
krwawy napad na pochód robotniczy iga 
maja r. zeszł,, wszystko to sprawki klu w 
tów. Ale czujna i wyszkolona policja rys<a 
nigdy jakoś nie zdołała wykryć sprawców 
podając ich w raportach za „niewiadomych 
młodych ludzi". AE 
Otóż ci „młodzi ludzie" zakładają W 
Rydze. formalny związek faszystowski. 
Wprawdzie min. spr. wewn. odmawia mu 
zalegalizowania, ale związek nic sobie Z 
tego nie robi. spodziewając się, że przysz” 
ły minister będzie powolniejszym. Lecz 
a niezalegalizowany czynnym jest dosadnie. 


o neutralności politycznej ruchu spół- 
czę gusja została rozpoczęta 

Ji amśielskiej, która na 
kong: fe PaRa paiiardriej się. przy- 
zyniła do przyjęcia > kooperalyw. rosyj- 
KIA do. Międzynarodówki, obecnie. zaś, 
przestraszona ,wystąpieniami komunistów, 
dąży..do, usunięcia wszelkiej polityki na te- 
zat: ric RO ) obronie rezolucji, 
Proponowane, „„oelegację. angielską, 
wystąpi AE „Nie występuje on. prze- 


_Zgubie oszczędności. 


- „Otrzymujemy nast. artykuł, który chętnie 
drukujemy: > "+= 4 

„S nacja skarbu dotknęła dziedziny życia 
narodi, zdawałoby się wolnej od wszelkich 
zakusów  oszczędnościowych — nauki — źró- 
dła, zasilającego wszystkie inne dziedziny na- 
rodowego życia.. 

Przeprowadzona redukcja budżetu nauki 
na r. bież. nie. dała długo czekać na smutne 
wyniki. . Obserwujemy powszechnie ograni? 
czenie do minimum naukowej produkcji wy? 
dawniczej, nędzne uposażenie pracowników 
prywatnych laboratorjów naukowych, a więc 
i porzucanie przez nich placówek pracy nau- 
kowej dla zapewnienia sobie gdzieindziej ka- 
wałka chleba, zahamowanie planowych poczy- 


Dyrektora Międzyna- | 
rodowego Biura Pracy, „O stosunkach po- | 


Zjazdowi przyjąć “następującą | tracąc 


omas zo-. 


(„O wytwórczości | 


ciwko poglądom politycznym komunistów, 
| jak zaznaczył, „lecz przeciwko uchwale, 
zapadłej niedawno na konferencji w Mo- 
| skwie o  „jaczejkach komunistycznych", 
| Które należy zakładać we wszystkich orga- 
| nizacjach robotniczych, a więc i spółdziel- 
a „Nie zaprzeczamy — mówił Ray — 
| komunistom prawa swobodnego wyznawa- 
nia zasad, niech jednak nie wtrącają się w 

| nasze sprawy wewnętrzne”. Stanowisko je- 
, go popiera delegacja duńska, która wyraża 
, życzenie, by na końgresach omawiano ra- 
; czej więcej zagadnień spółdzielczych, er 
czasu na poruszanie  politycznyc 

| kwestyj. 


Po przemówieniu bołszewika Kosina” 


zabrał głos Lorenz (Niemcy), któr er 
mawiał bardzo d: l ie, ? Kio i 
„Rosjanie pragnęliby, by uchwalono, 
| że ruch nasz winien mieć charakter komuni- 
| styczny, można to dekretować, zmusić siłą 
| do przyjęcia. Alle to może być jedynie w 
Rosji, gdzie komuniści są panami. sytua- 
cji". Na zakończenie przemawia referent, 
| który zaznacza, że Międzynarodówka spół- 
| dzielcza może mieć ogólne stanowisko poli- 
| tyczne, natomiast nie może stosować linji 
polit pewnej poszczególnej parti. 
i Ruch spółdzielczy oparty jest na klasie ro- 
| botniczej — ale ta nie zniesie wtrącenia się 
| zagranicy, czego dowodem jest stanowisko, 
| zajęte na ostatnim Zjeździe Związków Za- 
| wodowych w Hallo. W wyniku dyskusji 
| przyjęto 397 głosami przeciwko 183 nastę- 
| pującą rezolucję: 
| „Zjazd uważa za niezbędne przypom- 
| nieć, że szanując autonomję organizacji, 
| należących do Międzynarodówki Związków 
| Spółdzielczych, nie może dopuścić do uchy- 
bienia jej neutralności politycznej i religij- 
nej, która stanowi zasadniczy punkt jej sta- 
tutu, dobrowolnie przyjętego przez należą- 
ce do niej organizacje. Zjazd upoważnia 
Komitet Centralny i Egzekutywę do żąda- 
nia od organizacji, należących do Między- 
| narodówki poszanowania neutralności Zw. 


pi do niedopuszczania, aby uchybiano prawu 
| kraj ) ch organizacji spółdzielczych do sa. 
| modz 1ego rozwoju, bez żadnej ingeren- 
| cji obcej. W razie potrzeby E 

Zwi winna się odwołać do Komitetu 
Centralnego, wskazując niezbędne środki 


Ostatnim punktem Zjazdu był referat 
tow, Gastona Lewy „o zadaniu banków spół. 
| pEr 44 
, Po pożegnaniu Zjazdu przez prze- 
wodniczącego, Zjazd został En da 
Niewątpliwie Zjazd ten, w połączeniu 
zwłaszcza z pierwszą Międzynarodową 
Wystawą Spółdziełczą, odegra wybitną ro- 
lę w dalszym rozwoju ruchu spółdzielcze- 
go. Referaty, wygłoszone na Zjeździe, grum. 
townie i poważnie omawiały poszczególne 
| Zagadnienia, dotyczące ruchu spółdzielcze- 
go i będą niewątpliwie szeroko przedysku- 
towame przez narodowe organizacje spół- 
dzielcze i zastosowane odpowiednio do lo- 
kalinych warunków, Nad Zjazdem zaciąży- 
ła jednak niewątpliwie obecność komuni- 
ke i taktyka tch, oyan do rozbijania i 
ozdwajania ruchu, wystąpienie spo- 
wodowało, że stosunki, nawiązane z ruchem 
za m, tak niezmiernie korzystne dla 
całej klasy robotniczej, ulec mogą osłabie- 
niu i przeprowadzenie porozumienia już zu- 
pełnie dojrzałego zostało znów odroczone 
i decyzją ostałeczna odłożona. 


WERE ET AO p Go a a aa r ER AD ADO AE A AEO Oz GEDOANECEEDA CE 


nań na polu badań naukowych, tak doniosłei 
wagi dla gospodarczego życia Polski. Wiemy 


wszak, jak odbijały się na stanie życia gospo-" 


darczego najbardziej nawet teoretyczne docie- 
kania naukowe. Czyż Galwani, badając ru- 
chy martwej żaby pod działaniem prądu ele- 
ktrycznego, przewidywał olbrzymie skutki 
swych badań, które my obserwujemy obecnie 
w dziedzinie elektrotechniki? Czyż trzeba 
jeszcze tłomaczyć gospodarzom kraju, że ba- 
dania gleby — to rozwój rolnictwa. że che- 
miczne badania — to posuwanie naprzód waż- 
nej dziedziny przemysłu, „Werke radjoak- 
tywne — to telegraf bez drutu? A oświa- 
ta czyż może obejść się bez nauki? 
Tymczasem w r. b. w czasie sejmowych 
debat nad budżetem min. oświaty przyznano 
podwyżkę budżetu w różnych dziedzinach 
pracy min.. lecz zupełnie zaponniano o nau- 
ce, pomimo jej dominującego znaczenia dla o- 


3 


Y 


światy, wysuwającego naukę na miejsce na- 
czelne. Czyż nie odpowiadałaby bardziej i- 
stocie rzeczy nazwa: Min. Nauki i Oświecenia 
Publicznego, niż nazwa obecna Min.? 

Świetne tradycje Polski, która pierwsza z 
pośród Państw powołała do życia Komisję E- 
dukacyjna, właściwie Min. Oświaty, winny o- 
becnemu pokoleniu przyświecać i wpoić prze- 
świadczenie, że każdy wysiłek w dziedzinie 
posunięcia naprzód kultury narodu jest sie- 3 
wem, dającym obfity plon w przyszłości. Dla- 
czegoby Polska obecna nie mogła dać dowo- - 
dów zrozumienia wagi nauki w życiu narodo- 
wem i odpowiednio ją uposażyć? 

Tymczasem obecnie wydatki Państwa na 
naukę i jej popieranie stanowią ledwie 0,07 
wydatków ogólnych Państwa, z każdych 100 
zł, wydawanych na potrzeby Państwa, tyłko 7 © 
śr. idzie na naukę, Ileż więcej biedny robot- © 
nik nawet z budżetu swego przeznacza na swe 
kulturalne potrzeby! ji 14 

„Każdy Rząd dbały o przyszłość narodu s 
nie może'w dobie obecnej dużego wy dra g 
ganizacyjnego w dziedzinie nauki zaniedbać 
się, gdyż inaczej w niedalekiej przyszłości już 
usłyszeć może słowa potępienia od swych © 
następców. 


N, 


4 


.Drożyzna. 


PODATEK OD ŁADUNKÓW. A 
Większość miast pobiera od przywożo-. 23 
nych do miast ładunków żywnościowych i ma- 
terjałów opałowych i budowlanych specjalny . 
podatek, który przyczynia się do wzrostu dro- 
żyzny» Sprawa ta ma być uregulowana przez > 
ministerjim spraw wewnętrznych, któremu 
polecono zbadać wysokość pobieranego na 
rzecz miast podatku od ładunków i spowodo- 
wać obniżenie tego podatku. H: 
PASEK NAFTOWY. NA 

Wobec nadchodzącej zimy rosną apetyty 
paskarzy naftowych, którzy, utworzywszy © 
trust chcą do niego wciągnąć państwowe za- 
| kłady naftowe, aby nie mogły one robić im 


konkurencji i musiały uzależniać cenę nafty. 
od paskarskiej kalkulacji trustu. Sprawa ta 
była rozpatrywana na ostatniem posiedzeniu 
komitetu ekonomicznego rady ministrów. * 

Przeciwko tej nowej zmowie występują 
jak dowiadujemy się organizacje spożywców © 
oraz zw. zawodowe robotników naftowych, — 
trust bowiem planuje zamach na prawo ro- - 
botników. a 


CENY W CUKIERNIACH. 


Na skutek interwencji oddziału walki z 
lichwą kom. rządu cech cukierników war- 
szawskich, po sprawdzeniu kalkulacji cen na- 
poi, wprowadza od piątku nowy cennik, we- 
dług którego cukiernie pobierać będą za © 
szklankę białej lub czarnej kawy 35 gr. i ni- © 
żej za wyjątkiem kiłku zakładów używających 
najlepszych, gatunków kawy, którę pobierać 
będą 45 gr. za szklankę. Cena herbaty obni- 
żona zostaje we wszystkich cukierniach z 35 
do 30 gr. wzniż. Jedynie Lours pobierać bę- 
dzie za szklankę kawy 50 gr., a herbaty 35 gr.. — 
licząc wyłącznie na swą paskarską publicz- 
ność. Cena mleka pozostaje bez zmiany i wy- 
nosi 25 gr. za szklankę. (—). wii > 

PASEK ZBOŻOWY. S 

Wczoraj sygnalizowano na rynku zbożo- 
wyym zniżkę ceny zboża wielkopolskiego. 
Spadło również w cenie nieco żyto kongre“ 
sowe j kresowe. Jedynie jęczmień trzyma się © 
w cenie wskutek ulg, przyznawanych przy 
wywozie. A 

Zniżkową tendencję wykazuje również 
handel nabiałowy. f- 


Sprawy skarbowe 


A 


N= 
13 


Opodatkowanie według dzielnic. 


Według obliczeń wpływów podatkowych _ 
ża 8 ubiegłych miesięcy przekonać się łatwo - 
jak nierównomiernie obciążone jest rolnictwo © 


w poszczególnych dzielnicach. A 430 
Wpływ podatku gruntownego na 1 hek- 
tar wyniósł w r. b aż) 


w b. Kongresówce zł 1,21$r. BA 
w Wielkopolsce 1,13 gr. Ba 
w Małopolsce śr. PA 
na Kresach Wsch. 44$r. o 


'O zamożności poszczególnych dzielnic 
świadczą dane o podatku dochodowym i ma-- 
jątkowym. Sz 

Wpływ z podatku dochodowego wyniósł 


w ciągu 8 miesięcy na 1 mieszkańca: 
2 w Wielkopolsce mad 1,63 śr. DZE 


w b. Kongresówce 1,33 gr. # 
w Małopolsce 7 50gr. Ao 
"na Kresach Wschodnich hirs 35 


Wpływ z podatku majątkowego na 1-50 È 
mieszkańca wyniósł: "1183 


w Wielkopolsce zł. 1,65%r. 03 
w b. Kongresówce 6.41$r. | 
w Małopolsce 2,69 gr. 

na Kresach Wschodnich 


211 gr. ` szą 
Budżet 1925 r. SE 


Prace przygotowawcze prowadzone w 
Polsce nad budżetem r. 1925 pozwalają już 
| dzisiaj ustalić, że dochody z danin publ 
| nych wyniosą w r. p: przeszło 1,250 milj. z 
| zaś inne dochody (zyski z przedsiębiorstw, 3 


| płaty administracyjne) blisko 300 milj. zł. Na- 
(_ tomiast wydatki dostosowane będą naogół do 
/ granic r. 1924. Koleje państwowe wykażą pe- 
_ wną nadwyżkę, która będzie użyta na pokry- 
Preliminarz bud- 


_ cie koniecznych inwestycji. 
 Żetowy przedstawiony będzie ciałom prawo- 
 dawczym w terminie przewidzianym w Kon- 
- stytucji. 

||... Wzrost wkładów w bankach. 

Bo Według informacji zebranych za pośred- 
|. mictwem Związku Banków wkłady w bankach 
= prywatnych na dzień 1 lipca r. b. w porówna- 
= niu z dn. 1 stycznia r. b. wzrosły dziesięcio- 
krotnie, przyczem wzmagający się stale wzrost 


' przypada na ostatnie miesiące półrocza. Jest 
ło bardzo pomyślny objaw, wzrost bowiem 
-= wkładów pozwoli bankom na rozwój normal- 
' mych operacji bankowych. 


NAROWICZ I BISKUP ŁOZIŃSKI. 


= Wczoraj między godziną 13 a 14-tą na li- 
-nji Parohońsk — Łubcza w pociągu, w którym 
jechał wojewoda Downarowicz i biskup Ło- 
ziński, w ostatnim wagonie nastąpiła ekspło- 
zja. Pociąg zatrzymano, a wówczas otoczony 
on został przez bandę ludzi, uzbrojonych w ka- 
rabiny ręczue i śranaty. Podróżni pociągu 
stojącego zostali obrabowani. Wojewoda 
_ Downarowicz i biskup Łoziński w parę 
potem dotarli do Łunińca. Za bandytami, któ- 
rzy dokonali rabunku, zorganizowano natych- 
asi niezwykle energiczny pościg. (PAT). 
€ * k > 
* 


-o W uzupełnieniu wiadomości o napadzie 
= na pociąg pasażerski na linji Parochońsk — 
Łubcza korespondent PAT nadsyła następu- 
jące dane; 
'  Napadu dokonała banda w sile około 40 
zi, uzbrojonych w broń automatyczną. 
anda po zatrzymaniu pociągu odczepiła pa- 


nii Parowóz bez obsługi dojechał do sta- 
cji Łuniniec, gdzie został zatrzymany. Po 
wysadzeniu w powietrze mostku za pociągiem 
w kierunku Pińska, rozpoczęto rabunek. W 
Pociągu wśród innych pasażerów znajdowali 
się wojewoda Downarowicz, biskup Łoziński, 
senator Wysłouch i komendant okręgowej po- 
licji Miensowicz. Bandyci wystawiali obrabo- 

1 pokwitowania, podpisane przez ukra- 
sko - białoruskie stowarzyszenie, Z pośróć 
pasażerów usiłujących stawiać opór, jeden zo- 
= stał zabity a dwuch rannych. Wojewoda wy- 

_ szedł cało i znajduje się w Łunińcu, skąd oso- | 
-  biście kieruje pościgiem. Okoliczne per Apena 
' -Łuniniec i Pińsk wysłały oddziały w pościg. | 
Brześcia również wyszedł pościg, który udał 
0 wella napadu specjalnym pociągiem. 

'ymże pociągiem wyjechał wicewojewoda. O- 
Bława na bandytów prowadzona jest przy wy- 
żeniu wszystkich sił. 


--yfgska arytaetla 


WAŻNIENIE WSZYSTKICH GŁOSÓW 
SOCJALISTYCZNYCH. 


"Świeżo podaliśmy w „Robotniku" tele- 
iczną wiadomość o świetnym wyniku wy- | 
do Rady Kasy Chorych w Bydgoszczy. 
viązki klasowe (lista Nr. 2) zdobyły 1785 gł., 
podczas, gdy mieszanina enpeerowsko - cha- 
cka zdobyła tylko 1112 gł. Tow. nasi mieli 
awo do 13 miejsc w Radzie, chadeko-enpe- 
y — do 7-iu. 
- Aliści.. Główna komisja wyborcza unie- 
ażniła wszystkie głosy, oddane na listę Nr. 2, 
nieważ kartki były nieco większego forma- 
i Pee w instrukcji (9xX11,8 za- 
X10)! I — wszystkie miejsca w Ra- 
oddała chadeko - enpeerom! 
Oczywiście Główny Urząd ubezpieczeń 
ecznych unieważnić musi tę dziką decy- 
Przypominamy, że w podobnym wypad- 
ku w Warszawie, kiedy chodziło o głosy cha- 
>ckie, Główny Urząd uznał kartki większe- 
formatu od przepisanych w instrukcji za 
ne, ponieważ różnica nie była zbyt wielka. 
wtedy chodziło tylko o kilkaset głosów, 
dezas, gdy w Bydgoszczy unieważniono 
stkie głosy jednej z dwu Hist! 
Zgodnie tedy ze swoją poprzednią decy- 
Główny Urząd ubezpieczeń powinien uz- 
aé kartki, oddane ną listę Nr. 2, za ważne! 
A dalej — trzebaż nareszcie znieść ten 
ipełnie bezmyślny i wprost dziki przepis o 
acie kartek! Jest to poprostu biurokra- 


~ Wystawa polska nie cieszy się taką frek- 
icją odwiedzających, na jaką zasługuje i ja- 
spodziewać by się należało. 
Kiedyśmy w dzień otwarcia po raz drugi 
ieczorem zwiedzali wystawę, byliśmy prze- 
ażeni pustką wiejącą z wszystkich kątów. Na 
lacu z trudem doliczyliśmy się kilkunastu 
urków. Resztę publiczności stanowiła setka 
olaków z pośród przybyłych wycieczkowi- 
zów. A przecież był to piatek, dzień świą- 
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tyczna szykana, prowadząca do takich pot- 
worności, jak uchwała Głównej komisji wy- 
borczej w Bydgoszczy! 


Wybory do Kasy Chorych w Grudziądzu 


W ubiegłą niedzielę odbyły się wybory 
do Kasy Chorych w Grudziądzu. Nieoficjal- 
ny wynik głosowania przedstawia się we- 
dług „Dziennika Bydgoskiego” jak nastę- 
puje: na przeszło 7:4 tys. uprawnionych do 
głosowania, głosowało 1% tysiąca osób. Na 
listę Nr. 1 (Chrześc. Zw. Zaw. i pracownicy 
przemysłu, handlu i samorządu) oddano 270 
głosów; na listę socjalistyczną Nr. 2 — 316 
głosów; na listę Nr. 3 (Zjedn. Zaw. polskie) 
— 860 głosów; Zw. Inwalidów — 136 gło” 
sów. 

Podając powyższe cyfry, ósemkowy 
„Dziennik Bydgoski“ pisze: „Taki jest wy- 
nik wyborów, ilustrujący, niestety, również 
i na naszym gruncie wzrost wpływów socja- 
listycznych*, 


tamiknięcie Uniwersytetu Ludowego 
in. A. Mickiewicza w Stryju 


POTWORNE ZARZĄDZENIE WOJEWÓDZ- 
WA W STANISŁAWOWIE. 


„Dziennik Ludowy“ ze Stryja donosi: 

„Zawiązany tu świeżo oddział Uniwersy- 
tetu Ludowego im. A. Mickiewicza, którego 
centrala działa we Lwowie, został reskryp- 
tem województwa stanisławowskiego rozwią- 
zany (!). 

Niesłychana, potworna wiadomość. Woje- 
wództwo odważa się rozwiązać oddział imsty- 
tucji oświatowej, rozwijającej wielką działal- 
ność oświatową na obszarze Małopolski. Od- 
dział ten nie rózpoczął jeszcze działalności. 
Na jego czele stoją ludzie nieposzlakowani'*, 


pertraktacje zarobkowe w ciężkim 
przemyśleć 


„Gazeta Robotnicza” z dn. 24 b. m. do- 
nosi: 

„W związku z wzrastającą drożyzną, 
organizacje zawodowe wypowiedziały umo- 
wę zarobkową, domagając się podwyżki za- 
robków, w stosunku do wzrostu drożyzny. 
Żądania swe opierają Zw. Zaw. na wskaźni- 
ku drożyźnianym, który w ostatnich mie- 
siącach wskazywał stały wzrost drożyzny, 

sierpniu aż 5 proc. Pogłoski, ja- 

oby wybuchnąć miał strajk, na razie nie są 
uzasadnione. Dziś toczą się dalsze obrady 
pomiędzy przedstawicielami organizacji za- 
wodowych i pracodawców”, 


Heiny. Kongres Studentów. 


W WIELICZCE I W KRAKOWIE. 


Onegdaj o godz. 3 p.p. uczestnicy kongresu C, 
I. E. udali się po sesji pociągiem do Wieliczki, 
gdzie zwiedzili saliny, Wieczorem w salonach tea- 
tru starego odbył się na cześć delegatów: kongresu 
raut, wydany przez gminę m. Krakowa, W raucie 
wzięli udział przedstawiciele wszystkich władz 
miejscowych. Wczoraj goście zwiedzali zabytki 
Krakowa i okolicy, a wieczorem byli na przedsta- 
wieniu „Odprawy posłów greckich" na Wawelu. 


POSIEDZENIE RADY ADMINISTRACYJNEJ. 


Na ostatniem posiedzeniu rady administracyj- 
nej C I. E. zaaprobowała raporty komisji współpra- 
cy intelektualnej i sportowej, poczem przystąpiła 
do wyboru komisarza sportowego, oraz członków 
komisji sportowej, finansowej i propagandowej. 
Naczelnym komisarzem sportowym został wybra- 
ny p. Petitjean (Francja). Do komisji finansowej 
wybrani zostali van Loar (Belgia), Haarh {Danja} i 
Ruhman (Czechosłowacja). Do komisji propagandy 
weszli przedstawiciele Francji, Anglii i. Danji, 
Szwajcarji i Czechosłowacji. Po ustaleniu, że na» 
stępne posiedzenie rady odbędzie się w sierpniu 
1925 r. w Kopenhadze, prezes C, L E. Baliński w 
dłuższem przemówieniu zamknął drugi Kongres 
konfederacji. Po prezesie zabierali głos Macadam, 
oraz May, dziękując polskiej młodzieży za organi- 
zację Kongresu. 

ODJAZD DELEGATÓW. 

Wczoraj iw nocy opuścili Polskę delegaci po- 
szczególnych państw na II Kongres C. L E., wie- 
czorem odbyła cię jeszcze pożeśnalna kolacja w 
starym teatrze. 


a 


Wystawa polska w Konstantynopolu 
SER i BK, ah, 


teczny u mahometan. Wprawdzie w następ* 
ne dni liczba zwiedzających stale wzrastała, 
nie osiągnęła jednak tego, coby już można by- 
ło nazwać „powodzeniem”. 

Czemu tę abstynencję przypisać? 

Składa się na to kilka przyczyn. 

Po pierwsze, wystawa polska w Konstan- 
tynopolu jest pierwszą cudzoziemską wystawą 
w tem mieście i szerokie masy stanowiące „pt- 


|| ZZOZ OZZL NO A OZ, PA nk nn O WA NA AR TCA RP dw ; 3 2 Z>PRZEMEŻNNE 2 


czwartek 25 września 1924 r. 


słabo orjentują się w tem, co to za zwierz ta 
wystawa. 

Powtóre, niemałą bezwątpienia rolę od- 
grywa tu nieufność do wszystkiego co cu- 
dzoziemskie, co obce, co nietureckie — jako 
reakcja przeciwko czułej „opiece“ — cudzo- 
ziemców nad Turcją. Wielkie mocarstwa i 
wielki kapitał europejski tak się Turcji dał we 
znaki, że istnieje tu ogólna nieufność do 
wszystkich cudzoziemców. 

Trzecią przyczyną słabej frekwencji pu- 
bliczności na wystawie jest wygórowana ce- 
na biletu wejściowego, wynosząca w dzień 20 
piastrów, wieczorem 50 piastrów (1 zł 50 
gr.) Na zwiedzanie wystawy w dzień jest za 
gorąco, na zwiedzanie wieczorem — za dro- 
go. Za drogo, bo 50 piastrów, czyli pół funta 
tureckiego to dla mieszkańca Konstantynopola 
Mesh is kryzysu i stagnacji poważny wyda- 
ek. 

Konstantynopol przeżywa obecnie ciężki 
kryzys gospodarczy. Jeszcze w Rumunji ba- 
wiąc, byliśmy uprzedzani i przestrzegani 
przed straszliwą drożyzną w Konstantynopolu 
i zupełnie poważnie byliśmy żaniepokojeni o 
to, czy sława naszej drogiej Warszawki nie 
zblaknie wobec Stambułu. Na szczęście o- 
bawy nasze okazały się płonne. Warszawa 
nie dała się zdystansować. Konstantynopol 
może był drogi. Obecnie kupiec z nad Bosfo- 
ru olśniony widokiem dolara, funta a nawet 
polskiego złotego opuszcza z ceny i nie wy- 
puści „na sucho” klijenta ze sklepu. Wami, 
zacni rodacy i nadobne rodaczki, którzyście 
od świtu do zmroku przesiadywali w Wielkim 
Bazarze, świadczę się, powiedźcie, azali 
wszystkie te srebrem i złotem tkane pyjamy, 
kimona, kapy, obrusy, poduszki, dywany, ri- 
dicule i t. d. i t. d. nie za psie kupiliście pie- 
niądze ? i 

Konstantynopol przeżywa kryzys. Jest 
to zgoła inny kryzys od tego, jaki my przeży- 
waliśmy i jeszcze przeżywamy. Niemasz, w 
Stambule ani inflacji, ani sanacji, ani fabryk 
nieczynnych, ani kominów niedymiących, bo 
wogóle daremnie szukałbyś w Konstantynopo- 
lu fabrycznego komina. Ani jednego nie znaj- 
dziesz. 

Kryzys, jaki przeżywa Konstantynopol 
zgoła inny nosi charakter, Konstantynopol 
stopniowo traci znaczenie głównego ośrodka 
handlowego Bliskiego Wschodu. Miejsce Kon- 
stantynopola jako centrum handlowego Bli- 
skiego Wschodu zdobywa sobie Pyreus, głów- 
ny handlowy port Grecji, skąd już obecnie co- 
dziennie 60 — 70 załadowanych statków na 
morze wypływa. Nawet słynny na świat ca- 
ły przemysł dywanowy, od lat w rękach wy- 
łącznie Greków spoczywający, i ten wyniósł 
się już z Konstantynopoła i osiadł w Pyreu- 
sie. 

Greccy, ormiańscy, żydowscy kupcy Kon- 
stantynopola wyprzedają zapasy, likwidują in- 
teresy i opuszczają Konstantynopol. Tętno 
handlowego życia Konstantynopola powoli za- 
miera, wytworzyła się próżnia, której nie ma 
czem zapełnić, Energiczni i pełni zapału ini- 
cjatorzy wystawy polskiej w Konstantynopo- 
lu pp. Gieysztor i K. Ostrowski pragną opróż- 
nione miejsca zdobyć dla naszego przemysłu 
i dla naszego handlu, | 

Możliwość tych zamierzeń omówimy w li- 
ście następnym. * ` 

R. Boski. 


Kronika pofłyczna. 


Z RADY MINISTRÓW. 


Rada ministrów na wczorajszem posie: 
dzeniu o godz. 5 po poł. uchwaliła: wniosek 
ministra spraw wewnętrznych w sprawie zmia- 
ny kilku paragrałów statutu chrześcijańskiego 
związku drużyn konduktorskich, wniosek mi- 
nistra spraw wewnętrznych w sprawie za- 
twierdzenia słatutu związku stowarzyszeń in- 
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żynierów państwowych Rzplitej Polskiej, pro- 
jekt rozporządzenia Prezydenta Rzplitej o 
wypuszczenie biletów skarbowyych, oraz roz- 
porządzenie wykonawcze do wstawy z lipca 
1924 r. o języku pasńtwowym i języku urzę- 
dowania rządowych į samorządowych władz 
administracyjnych. 


U PREMJERA. 


P. prezes Rady ministrów Wł. Grabski 
przyjął dziś po południu na posłuchaniu posła 
Korneckiego, senatora Hassbacha, dwuch po- 
słów angielskiej Izby Gmin Bawsena i Hanne 
oraz prezydenta Jabłońskiego. 


MIN. HUBNER NA KRESACH. 


Rozpoczynając podróż inspekcyjną po 
wschodniem pograniczu p. minister spraw we- 
wnętrznych Hiibner przybył dnia 24 b. m. do 
Równego, gdzie wojewoda wołyński gen. Ol- 
szewski powitał p. ministra na dworcu. Na- 
stępnie udał się p. minister do Ostroga, gdzie 
inspekcjonował posterunki policji państwowej 
na odcinku granicznym w pobliżu Ostroga. Po 
przyjęciu przedstawicieli miejscowych władz i 
organizacji p. minister powrócił do Równego. 


SEJMOWA KOMISJA DLA ZBADANIA 
BUDOWY STRAŻNIC POLICYJNYCH. 


Sejmowa komisja dła zbadania budowy 
strażnic policyjnych na kresach zakończyła 
swe czynności w dn. 23 b. m. Komisja roz- 
poczęła objazd w dn. 10 września, zaczynając 
od województwa białostockiego, ziemi wileń- 
skiej, następnie granicy lifewskiej, $ranicy so- 
wieckiej, województwa  poleskiego, nowo- 
gródzkieśo, wołyńskiego i tarnopolskiego. 


ROKOWANIA POLSKO - GDAŃSKIE. 


Polsko - gdańskie rokowania, dotyczące siedzi- 
by dyrekcji kolejowej w Gdańsku oraz szeregu in- 
nych spraw spornych z dziedziny kolejowej, dobie- 
gają do końca. Dyskusja ogólna i szczegółowa z0- 
stały ukończone. Ze strony polskiej przedłożona 
już ostateczną redakcję punktów uzgodnionych, 
tudzież jednostronną redakcję punktów, co do któ- 
rych nie osiągnięto porozumienia, Keńca rokowań 
należy się spodziewać około piątku bieżącego tygo- 
dnia. 


KOMITET CELNY. 


Dnia -25-go b. m. odbyło się w  ministerjum 
przemysłu i hadlu posiedzenie komitetu celnego Z 
porządkiem dziennym, obejmującym szereg wnio- 
sków, dotyczących zmiany obecnego systemu ulg 
celnych. Komitet celny oświadczył się m. in. za 
zniesieniem ułg na cegłę szamotową (ze względu 
na produkcję krajową) oraz za wprowadzeniem ulg 
na wapno, na pompy typu niewyrabianych w kra- 
ju; na silniki na gaz ssany typów niewyrabianych w 
kraju. Ponadto komitet przekazał osobnym komi- 
sjom zbadanie sprawy, ewentuatnego zniesienia uig 
celnych na Ery stalowe i rury wiertnicze oraz wpra- 
wię specjalnych silników Diesla dla przemysłu naf- 
towego. 

RADA PRZEMYSŁU WOJENNEGO. 

Minister spraw wojskowych postanowił utwo- 
rzyć, jako swój organ doradczy, radę przemysłu 
wojennego i wnosi obecnie na Radę Ministrów pro- 
jekt odnośnego rozporządzenia, Rada przemysłu 
wojennego miałaby za zadanie opinjowanie i ini» 
cjowanie kwestji, związanych z kwestją rozwoju 
przemysłu wojennego. W skład Rady, prócz sta» 
łych delegatów ministerjum przemysłu i hadlu, mie 
nistecjum skarbu i ministerjum rolnictwa i dóbr 
Państwowych, po zaopinjowaniu projektu ministra 
spraw wojskowych przez Radę Ministrów, weszliby 
fachowcy z dziedziny przemysłu i nauk technicz- 
nych, pówołani do niej przez ministra spraw, woj- 
skowych. paiay: 

ODWOŁANIE POSŁA RZPLITEJ. 

Po złożeniu w (dniu 13 września listów odwo- 
łujących w Chrystjanji, poseł Dzieduszycki złożył 
w dniu 23-go b. m. w Kopenhadze krółowi duń- 
skiemu takież lsty odwołujące. tp 
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"TELEGRAM Y. 
Liga Narodów. 


Motta (przewodni- 


Białorusina Łastowskiego i Litwina Vailloni- 
sa, którzy złożyli raemorjał ze skargami na 
Polskę, Oświadczyli, że dążeniem ich jest 
zmiana traktatów o wschodnich granicach Pol- 
ski i decyzji ambasadorów. Motta odpowie- 
dział, że Liga nie istnieje dla zmiany lub nisz- 
czenia traktatów, lecz dła ich wzmocnienia i 
wykonania. Zmiana traktatów oznaczałaby 
Śmierć Ligi, co byłoby wielką szkodą dla 
mniejszości, których Liga broni. 

Mało prawdopodobne jest przyjęcie Nie- 
miec na obecnej sesji. Sprawa odroczona bę- 
dzie do sesji specjalnej w styczniu. Yé 


W KOMISJI ROZBROJENIOWEJ. 

, Genewa, 24 września, (PAT.) Podczas 
dzisiejszej dyskusji w 3-ej komisji (rozbro- 
jeniowej) przyjęto przedewszystkiem art. 
6-ty protokułu. opracowanego przez komi- 
tet dwunastu, Następnie dłuższą dyskusję 
wywołał art, 7-y protokułu, przewidujący, 
że podczas postępowania arbitrażowego ani 
też przed niem, nie mogą być pdzedsięwzię- 
te jakiekolwiek zarządzenia mobilizacyjne. 
Gen. de Marinis (Włochy) wystąpił z wnio- 


trola nad takiemi ewentualnemi przygoto- 
waniami wojennemi dokonywana będzie 
przez organ, nie mający pod żadnym pozo- 
rem charakteru organu stałego, to znaczy 


, któryby w żadnym razie nie mógł 
aoi "w. normalnych warunkach 
pokojowych. isowy wniosek wło- 


przez Henderso- 
na (Anglja) i Boncour'a (Francja), poczem 
przyjęta została przez komisję, na wniosek 
włoski, zmiana tego artykułu w tym kierun- 
ku, że w niczem nie przesądza się uchwały 
przyszłej konferencji Tozbrojeniowej w 
sprawie tworzenia ewentualnych organów 
dla przeprowadzenia odpcwiednich docho- 
dzeń. W dalszym ciągu dyskusji, po przy- 
jęciu drobnych poprawek redakcyjnych, 
przyjęto wogóle art. 7-my protokułu, Arty- 
kuły 8, 9 i 10-ty są, jak zi viaaa | 
wane przez Jẹ prawniczą. . 1l-ty, 
dotyczący stref demilitaryzowanych, przy- 
jety został bez jakichkolwiek sprzeciwów. 
Natomiast żywą dyskusję wywołai art. 12, 
| dotyczący zobowiązań á w zakresie przepro- 
nia sankcji w stosunku do strony, 
uzmanej za rapadającą. Delegat holender- 
ski Landon żąda bardziej dokładnego okre- 
ślenia co do tego, jak daleko miałyby iść 


ski został zaak 


bliczność”, wcale a w najlepszym razie — b. | skiem dodatkowym, zastrzegejącyrm. że kon. ' ewentualne zobowiązania poszczególnego 
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państwa co do gotowości oddania swych | ataku ze strony innego państwa nadaję się 
sił zbrojnych do dyspozycji Ligi Narodów. | do wzięcia pod uwagę, wówczas winna ona, 
Na: tem dyskusja została przerwaną, | jeżeli to uzna za właściwe, zarządzić ane 

UCHWAŁA KOMPROMISOWA. tiete śledczą w jednym lub kilku zaintere- 

Genewa, 24 września. (PAT.) Uchwała | sowanych państwach; “ankiety takie mają 

promisowa, przyjęta przez komisję roze | być dokonane w czasie jaknajkrótszym, | 
brojeniową, na wniosek włoski, ma brzmie- | Podpisujące państwa zobowiązują Się u- 
nie następujące: Jeżeli Rada Ligi Narodów | dzielić wszelkich ułatwień dla przeprowa- 
uzna, że skarga danego państwa w sprawie dzenia tego rodzaju ankiet śledczych. 


Niemcy a Liga Narodów. 


MEMORANDUM RZĄDU RZESZY. zostanie w ten sposób, że aś gl a M 
Berlin, 24 września. (PAT.) Według | ZeŚraniczni otrzymają poon yna 
wiadomości, Hg bor tg aeae pisma > stanowisk poszczególnych a jęki ma 
źródeł poimformowanych, rząd niemiecki A instrukcji; OPOACOWAZĄ:..DSZĘŃ 
wypracowuje obecnie nowe memorandum, rząd B Mau inia. (PATJ Według 
które ma zostać przedłożone dziesięciu głó- dk: erlin, 24 września, BA DA 
'wnym państwom, reprezentowanym w Li- łoniesienia „Acht Uhr Abendblatu , Pr i 
dze Narodów. Memorandum to będzie oma- nad memorandum będzie prowadzona Aa 
wiało kwestje, których wyjaśnienia życzy szybko, że już jutro zostanie ona wręczona 
_ sobie niemiecki, zanim poweźmie o- przedstawicielom państw obcych. 
stateczną decyzję w sprawie przystąpienia OPINJE W GENEWIE. 
do Ligi Narodów, Memorandum to przedtem Genewa, 24 września. (PAT.) W ko- 
ma zostać przedłożone Radzie gabinetowej. | łach Ligi Narodów wielkie zainteresowamie 
Berlin, 24 września. (PAT.)  Opraco- | wywołała wczorajsza uchwała rządu Rze- 
wywane memorańdum, które ma być przed. | szy w sprawie przystąpienia Niemiec do 
stawione 10 państwom, wchodzącym w skład | Ligi Narodów, Uchwała ta, a w szczegó 
Narodów, ma zawierać szereg pytań, | ści ustęp, dotyczący „.sondowania. opinji u 
zących między innemi powtórnego u- | mocarstw, reprezentowanych w Lidze a- 
zmania wyłącznej odpowiedzialności Nie- | rodów, była sźbroko omawiana. Wśród de- 
miec za wojnę, uznania Niemiec za główne | legacji podzielone są zdania : co do tego, 
mocarstwo, wreszcie egzekutywy wojskowej | czy trudności przyjęcia Niemiec do Ligi 
Ligi. Po nadejściu adpowiedzi, przewidywa. | Narodów obecnie się zwiększyły, czy. też, 
Na jest konferencja z przedstawicielami 


i przeciwnie, są ła do przezwyciężenia. 
gety związkowych Rzeszy i dopiero wte- 
miec 


r 


gdy X Oświadczenie H lag że w zed tej 

zapewnione będzie przyjęcie Nie- | niema nic więcej do dodania, ponadto, co 

: do Ligi Narodów, wraz z przedstawio- | powiedział w Genewie, umocniło w kołach 

nemi przez nie zastrzeżeniami, Niemcy | Ligi ogólne wrażenie, że Niemcy w ciągu 0- 

dad prośbę o przyjęcie, Według „.Vos- becnej sesji prawdopodobnie nie postawią 
e Zeitung", ankieta przeprowadzona 


wniosku o przyjęcie. 
Wojna domową w Chinach. 


osz 


ted Szanghaj, a R b (PAT). „Uni- 


Paryż 
adomość d- 
ku Czao-Jang. Oddziały Czang .„ 'Tso Eta 


York Herald" donosi z Szanghaju, że po 
odwrocie gen. Lu-Jung-Hsing wojska Hiang- 


skoncentrowane są obecnie około J i X <nie kolei aS haj- 
Po zdobyc Jokolu, Czang Teo. Lin za: | Hangs Todome o a 

I jtakować miasto Szanghaj - Kwan j IE MOCARSTWA NIE BĘDĄ 
i prowadzić dalszą walke z Wu =Pei - Fu. stro INTERWENJOWAŁY. 


'peracje na froncie Sznaghaju osłabły. K 
mendy obu wojsk Aero n posiłki i a 
grupowiują się, Według wiadomości z Man. 
dżurji, 600 Rosjan przyłączyło się do 


Londyn, g wt we w Gps 
otrzymanych z Szanghaju wiadomości, tam. 
tejsze władze angielskie, amerykańskie i ja- 
pońskie ogłosiły oficjalnie, że nie mają za” 
miaru interwenjować w wojnie owej 
chińskiej. Ten punkt widzenia jest podzie- 
epy przez odnośne rządy, śdyż jakakol- 
wiek propozycja interwencji mogłaby być 
mylnie interpretowana przez obywie stron 


is 


„Tokio, 24 września, (PAT.), Według 
| eń z Mukdenu, Czang = Tso - Lin 
zawarł z rządem Sowietów układ, ną mo- 
Cy którego Czang - Tso - Lin uznaje rząd 


moskiewski i przyjmuje artykuł układu ro- | 2Y wojujące. . Wobec powyższego władze 
syjeko » chińskiego z dnia.31 maja r. b. w - ziemski e w Szan: haju za RE 
prawie kontroli kolei wschodni skiej, | łącznie zapewnieniem: bezpieczeństwa pod- - 


< 


Refl bułganski” zostat zamordowany 
_ Wiedeń, 24 września. (PAT.) Bułgar- 
skie poselstwo w Wiedniu oświadcza, że 
wiadomości o zamordowaniu króla bułgar- 
skiego są niezgodne z prawdą. 


„Falla w. Indiach 


ta Dna eleit enteron 


q rikani W sprawie pana Data 


Londyn, 24 września. _ (PAT) ` Mac 
n Aoin federację górniczą, że 
dnia 1 pażdziernika przyjmie delegację fe- 

eracji, celem omówienia z nią rezultatów 

| Wprowadzenia w życie ` planu Davesa w 
Stosunku do- przemysłu górniczego wielko- 
brytańskiego. 


Wali w Moro: 


Madryt, 24 września. PAT.) Armja 
iiare w Marokku osiągnęła w ostat- 
nich. dniach kilka w, Jeden z.0d- 
działów hiszpańskich zdobył Gorgues w re- 
jonie eza, Północne oddziały hiszpań= 

skie nawiązały z sobą konłakt, Wszystkie 
\ Szczepy, zamieszkujące zachodnią część 
h TemA zwołały pa Malot E Absolem, 
- świętego miejsca marokańczyków, zgroma- 
| Prem na którem wysłuchani będą wysłań- 
cy Abdul - Kerima. Zebranie 10 zadecydu- 

je o stanowisku tych szczepów, a być mo- 
że į o czynniejszem współdzia ich w 


W. mectin$u wzięło udz 


powstaniu przeciwko Hiszpanji, Losy Sze- nia 
szuanu budzą wielkie zaniepokojenie. | © 0, a M 


(Eh poj i Ma: = — Minister Chłapowski wydał "Aita 

e WO ox: 24 U 4 > M r T  węzoraj w Pary- 
e A R rowan | Taite n na, Eor habi da 

| X ke te, którz 

© Pdryż, 24 września, (PAT.) „Łe Jour: |-twem gen. Sórdy-Teodorskie 
nal donosi z Madrytu, że dowodzący wojsłe | 
hiszpańskich w Geucie, który poddał kry- 
tyce operacje wojskowe, prowadzone przez” 
de Riverę, został osadzony w areszcie... 


Sztokholm, 24 września, (PAT.) Wez, 

ug dotychczasowych rezultatów, partja 
socjalistyczna i partja konserwatywna o- 
trzymają, przy obecnych wyborach do Izby 
niższej parlamentu szwedzkiego, przewagę 
kosztem partji liberalnej. 


hi HM k 
lybery de Rady. Heiti © Mone 
| " Gdańsk, 24 września. (PAT.] Riga- 
| sche Nachrichten” donoszą, że w. sobotę Zar. 
| ńczyły się na Litwie wybory samarządo* 
| we. Do rady miejskiej w Kownie wybrane 
_ 28 Litwinów, 17 żydów. 16 Polaków, -6 
"I, Niemców, 1-go Rosianina i 5 kandydatów 
< partji właścicieli domów (różnej narodowo- 
|  śći wyznania). czyli razem 73 osoby. 


weń g $o zwiedzają Fancję. 

een Dziś odbędzie się posiedzenie „ijiran 

skiego. Na porządku dziennym znajduje cię mw. in. 

interpelacja grupy polskiej w sprawie sanacji gos- 
podarki gdańskiej. 

Lo Profi Kozłow odkr 


i- + EÈ 4 
SEC | yezoyeh ludzi i zwierząt. 
m omemwe wczoraj otwarto kongres niemit- 


ckich izb handiewych. zagranica- 


m 0 
r A GI 


R 


(Kor, własnaj, p ; 


przed kościołem w czacie: odpustu. - 


wiałi tow. tow. poset i Pies s 


PRE yrażeq:vm podzięk 
"dla pracy posłów PPS: WO Szar e 
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czwartek 25 września 1924 r. 


24 września. (PAT.) | „New 


y pod przewodnice. 


ył pod Urga w Mongolii > 


; 
Ay HA) h | 10 zł, V Oddział Straży Ogo. za wrzesień 11,37 zł, 
W da. 3LYHE odbył się tu wieć polityczny 


O sytuacii wewnętrznej i ż8gran.cżnej przema- 


Przemówienia był laczy tm „nader. sie py 
a m (4 a 8 


z sądów. 


Sprawa Pawia Łatyszenko (Smaragda) © za- 
bójstwo metropolity Jerzego. > 
Zabójstwo $: p. metropolity Jerzego Ja- 
roszewskiego, najwyższego zwierzchnika au- 
tokefalicznej cerkwi prawosławnej w Polsce, 
— dokonane przez b. archimandrytę chełm= 
skiego, zajmującego do niedawna wybitne sta: 
nowisko w hierarchji cerkiewnej Pawła Łaty- 
szenkę, — odbiło się wczoraj — po raz trzeci 
już — głośnem echem w sali 1 Sądu Okręgo- 
wego warszawskiego. wy 
Wśród uwijających się na sali i w kul 
arach świadków, wezwanych ze strony os 
żonego z najdalszych zakątków kraju, — 
guruje szereg biskupów, arcybiskupów, za- 
konników klasztornych prawosławnych i t. p. 
Pozatem w celu wydania opinji w kwesti 
dziedziczności, zwyrodnienia i choroby nerwo= 
wej Łatyszenki (mimo uznania go już przez 
powagi lekarskie za zdrowego pod względem 
stanu umysłowego), a tem samem kwestji od- 
powiedzialności za jego czyn zbrodniczy, w. 
wano jeszcze raz biegłych lekarzy - psychi 
rów, w osobach d-rów: Goldflama, Nelkena, 
Radziwiłłowicza, Flatau'a i Łuniewskiego. 
Rozprawie wczorajszej, odbywanej 
licznym udziale publiczności, przewodniczył 
sędzia Kozakowski, przy udziale sędziów Ska- 
wińskiego i Posemkiewicza. sbaić są JĄ 
Oskarżenie popiera naczelny prokura 
Sądu Kaz. Rudnicki, a pióro sekretarskie 
ma aplikant sądowy p. Zygm. Olicki.  ,  ć 
Obronę fa adwokaci: Wróblewski z 
Wilna i Babiański, poprzedni obrońcy Głu 
kiewicz, Lew Hankiewicz (ze Lwowa) i pos 
Podhirski odmówili dalszego udziału w s 
wie. H. 


Ruchrobotniczy 
Z życia partji 


O. K. R. Warszawa - Podmiejska, W czwartek, 
25 b. m, godz. 7 wiecz w lokalu C. K. W. (Wa- 
recka 7) odbędzie się posiedzenie Egzekutywy. O- 
becność wszystkich tow. członków Egzekutywy ko- 
nieczna, 


W czwartek dn. 25 b. m, 


Dzielnica Powiśle. O godz. 6 w lokalu dziel- 
nicy, Solec 68, odbędzie się posiedzenie komitetu 
dzielnicowego oraz o godz. 7 ogólne zebranie człon. 
ków dzielnicy. 

Dzielnicą Marymont. O godz 7 w lokalu dziel. 
nicy przy ul. Marymodckiej, odbędzie się posie+ 
dzenie komitetu dzielnicowego. A 

Dzielnicą Mokotowska. O godz. 6 w lokalu 
dzielnicy, Bagatela 12a, odbędzie się posiedzenie 
komitetu dzielnicowego. 

Dzielnica Ochota. O godz. 7 w lokalu dzielni- 
cy, Grójecka 59, odbędzie się zebranie członków 
dzielnicy ; 

Dzielnica N.-Brudno, O godz. 5 w lokalu dzieł- 
nicy, Syrokomli 22, odbędzie się ogólne zebranie 
członków dzielnicy. : 

W piatek dni 26 b. m, 
j- Dzielnica Śródmiejska o godz 7 m 30 odbędzie 
się posiedzenie komitetu dzielnicowego (Al. Jero- 
zolimskie 6, m. 4). 

Dzielnica Powązki. O godz. 7 w lokalu przy 
ul Okopowej 30 m 16, odbędzie się ogólne zebra- 
nie członków dzielnicy. 

Dzielnica Grochowska O godz. 7 w lokalu 
dzielnicy, Kobielska 15, odbędzie się ogólne zebra- 
nie członków dzielnicy Å 

, Dzielnica Czerniakawska 
dzielnicy, Czerniakowska 193, odbędzie się posie- 
dzenie, komitetu dzielnicowego, 

, Koło Gazowników PPS. /o godz. 7 w lokalu 
dzielnicy „Woła „ Czyste”, Wolska 44, odbędzie się 


zebranie koła, 

, Dzielnica Jerozolimska, O godz 7 w ‘okalu 
dzielnicy, Chłodna 41, odbędzie się ogólne zebras 
nie członków dzielnicy. 


Ruch zawodowy. 


Ogólne Zebranie Drukarzy i Pakrewnych Za- 
wodów obydwóch Związków odbędzie się w sobo- 
. tę d. 27 września o godz. 6 wieczorem w Sali Tow, 
Hygienicznego, Karowa 31. Sprawa pierwszorzęi- 
nego znaczenia — obecność wszystkich konieczna. 


Ruch kult.-oświatowy, 
T.U, R. 

We wtorek, dnia 30 września b, r. © 
godz, 17-ej, odbędzie się w Sejmie w loka- 
lu Z. P. P. S. zebranie Zarządu Głównego 
OGR. 

Ze względu na ważność spraw, będą- 
cych na porządku dziennym obecność 
wszystkich członków Zarządu Głównego T. 
U. R. jest konieczna. 


|, Wycieczka do Mupeum Narofiewego, 
Dnia 28.IX.24 odbędzie się wycieczka do Mu- 
'aeum Narodowego. Zwiedzany będzie dział Malar- 
stwa Polskiego. Zbiórka o godz. 1030 r, przy ko- 
lumnie Zygmunta. no, cenie 30 gr, dla człon- 
ków TUR. i 40 dla nieczłonków nabywać możną w 
| Sekretarjacie TUR. AL Jerozolimskie 6, m, 4, 3d 
5—7 pp. Ilość miejsc ograniczona. 


MIĘDZYNARODOWA OŚWIATA ROBOT- 
NICZA. 


Staraniem Warszawskiego Oddziału TUR. 
odbędzie się we wtorek 30 września w loka- 
lu TUR. — Aleje Jerozolimskie 6 p. I o godz. 


7,30 wieczorem odczyt 
tow. posła Zygmunta Piotrowskiego 


delegata TUR. i Centralnej Komisji Związków 
Zawodowych w Polsce na Il Międzynarodową 
Konferencję Oświatową w Oxfordzie. 
W odczycie na temat: 

„Co to jest Międzynarodówka Oświatowa? 
tow. prelegent zda sprawozdanie z odbytego 
zjazdu. % ; l 

~ Odczyt obejmie: Oxford miasto burżuazyjnych 
uniwersytetów — Oxford z robotniczą wyższą u- 
czelnią: Ruskin College. — Obesłanie H Międzyna- 
rodowej Konferencji dla Oświaty Robotniczej: 70 
delegatów z całego świata. Dotychczasowy doro- 
bek: stan oświaty robotniczej w różnych krajach. 
Międzyńżródowe Szkoły Letnie. Wymiana studen- 
łów i referentów między W/yższemi Szkołami Ro- 
botniczemi. ¿Międzynarodówka Oświatowa, jej cha- | 
rakter i zadania. Międzynałodowy Dzień Oświaty | 


o godz 7 w lokalu 


Po odczytaniu aktu oskarżenia, spr 
zbrodni z niewysłowionym jakimś, gryma 
uśmiechem na twarzy, znamionującym: 
zadowolenie z siebie, oznajmia w język 
syjskim, iż do czynu morderstwa przyzi 
się, lecz do winy — bynajmniej, działał 
wiem pod wpływem reakcji uczuć relig 
— na krzywdzące rzekomo cerkiew p 
„sławną w Polsce, lojalne’ wobec rządu Rzę 
postępowanie metropolity Jerzego: Stosunk 
te oraz wrażliwe i fanatyczne usposoh enie 
podsądnego  Łatyszenki — charakteryzo 
mają zeznania powołanych na rozprawę Ś 
ków odwodowych, rekrutujących się z 
członków i dostojników cerkwi prawosła 
w Polsce. > as 

Według zaś aktu oskarżenia mot 
zbrodni, spełnionej przez Łat., miała być 
sta osobista na osobie metropolity za stu 
sję oraz pozbawienie go parafji. Z chu 
sunięcia biskupa Włodzimierza z djecezji Gre 
dzieńskiej, Łatyszenko pozbawiony zost 
protektora, co sprowadziło u niego tem: 
szą nienawiść do osoby metropolity i chę 
warcia na nim zemsty. da 

Część zeznań świadków  przyto i$ 
swego czasu, gdy sprawa sądzona była w tr 
bie doraźnym, co uwalnia nas od pow! 

Całe wczorajsze posiedzenie po 
było tym zęznańiom: niektórzy świad 
nie mieli dość slów pochwały dla tego d 
cza „seminaryjnego”, inni zaś charakter 
li Ł. jako człowieka wysokiego o sobie 
brażenia, egoistycznego, ambitnego, chc 
władzy, dążącego do zajęcia najwyższ 
nowiska w hierarchji cerkiewnej, n 
cego przeciwników na drodze do osiągnięc 
wytkniętych przez siebie celów i t. p. 

Wreszcie inna grupa świadków dała o 
tragicznego mordu, do którego zresztą 
szenko przyznał się z owym stale cech 
go uśmiechem na twarzy. F 
Na końcu posiedzenia wczorajsze 


z 


y- 


wego świadka, mającego ustalić premed 
czynu. Mianowicie na miesiąc przed za 
stwem, zabójca, jadąc tramwajem, poka 
swej znajomej narzędzie zbrodni — 


przys. wany. dla... pewnej dostoj ne 3 
cerkiewnej. "BT ; 
ciag badania świadków 


L zi dal ` Ey 


Robotniczej. fnternaty przy robotniczych . uczel- A A kiewie was 
miach. Potrzeba Międzynarodowego Uniwersytetu | Jo + zę: iękna 29 (sklep). i 


Robotniczego. Instytutu dla badań psychologicz- 
mych nad roboinikiem. Apeł miljona robotników— 
studenfów do całej klasy robotniczej świata, Zada- | 
"mia polskiej klasy pracującej —TUR. Przez oświatę 
do wy: wolęniał: À $ rę F 
4, Odczył będzie eari /Po odczycie 
zapytania. Do masowego przybycia zaprosze- 
| przedewszystkiem członkowie TUR. 
-Zawodowych i wszyscy zajmujący się- 
nieniem oświaty. Bilety w cenie 40 gr- alant 
członków TUR i 60 gr. dla nieczłonków na- 
bywać można w sekretarjacie TUR. 5—1 pp. 
i przy wejściu. s A 6b 
Robotniczy Wydział RZEKA 


tuje z następujących ofiar: tow. Porębski skŁ czł. 


Majtahsay, Teatr w Warszawie mi 
air im. Wocicha Bogustawsiiogo. 


Dziś i codziennie 


„Podróż po Warszawie” || 


TRB 
Wszelkie związki, zr arzysą 


tnie, wojsi 

„nia pracownicze, uczelnie, wo - 

“muja 40% zniżki w AOE tiy 

„ połeczna 8) telef. 174-0! od g. 10- 
ry i od 6-ej do 9-ej. 


| Życie gospodarcze. 


Notowania giełdy warszawskiej 


'pośrednictwem dra Małynicza 7 zł., tow. Baczyń- ; 
Ski akt czł. ża leń. 1f i MI 12. zł, Forwota Lidwik | Dol. Stan: jedn. za. gS acz L pól; 
iako; kara 15 zł» z puszki-Hot. Europejskiego 22.84 27.45 


) Funty angielskie za 1—23 29 - 
zki restauracji Hot. Bruhlowskiego 7.70 zł., | Fiorenty holend. za 100—200.75 ~ 


| A 2 
E wś Baru Demokratycznego 19.77 zł., z pusze | Kor. czeskomsłow. za 100 -1557 = ow 
ki Restautacii Cristal” 23.18 zł, z puszki Hotetu | Franki szwajc. za 100—9890 _ Ai dbi 


Korony austrjac. za 100 000—7:32 
Liry włoskie z 100—2282 


“Victoria "12 zł | 
MATY Franki belqtiskie za 100—25.35 ~ 
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: STAN POGODY 
(według danych Państw Instylutu Meteorologicz ) 


Temperatura najwyższa wynosiła 'wczóraj w 
Warszawie 2602, najniższa 10%. W. Zakopanem naj- 
niższa nocą 10°, najwyższa onegdaj 190. 

Przypuszczalny przebieg pogody w dniu dzi- 
ciejszym: na zachodzie kraju przejściowy wzrost 

A zachmurzeńką, miejscami możliwy deszcz, chłodniej; 

ña wschodzie i w środku kraju dość pogodnie i bar- 
| dzo ciepło, miejscami mglisto. W górach skłonność 
_ do burż i przejściowych opadów. Wiatry 2 kie- 
_ ruńków południowych i południowo-zachodnich, 
|| Czy wojsko niema ważniejcjcych potrzeb? , Do 
= czasu wprowadzenia munduru paradnego w najbliż- 

szej przyszłości do obecnych mundurów oficerskich 

wprowadzone będą. pewne ozdoby, mianowicie: 

À Otoki na czapkach: dla broni — sukienne, dla 
_ śłużb — aksamitne; lampasy dla wszystkich broni 
| a służb; belki kolorowe na rękawach; naramienniki 
_ srebrne; dla oficerów sztabowych z buljonami, dla 
> jenerałów buljony z frędzlami; pas srebrny parad- 
_ my, przetykany amarantem; guziki przypinane, sre- 
$ brne; lakierki i białe rękawiczki; szable pod mun- 
-_ durem na srebrnych rukach. 
|. Ozdoby w mundurach podoficerskich wykona- 
č me będą zamiast srebra w białym jedwabiu. 

ZA Frekwencja w Kagie Chorych. Personel lekar- 
= ski Warszawskiej Kasy Chorych w czerwcu r. b. 

_ udzielił zglaszającym się do 19 ogólnych przycho- 
' dni członkom 133.665 porad, na mieście 12,728 po- 
| rad, w przychodniach fabrycznych 4,469 porad, 
A 4655 opatrunków i innych zabiegów;.w gabinecie 
Roentgena i elektroterapeutycznym dokonano ogó- 

łem 1530 zabiegów. Porad tych . lekarze różnych 
ty specjalności udzielili w ciągu 16.391 godzin, wobec 
— czego na jedną godzinę ordynacji przypada prze- 
ciętnie 8 porad. Do szpitali ogólnych skierowano 
1298 osób i do zakładów położniczych — 118, 
= ~ Stan liczebny członków Warszawskiej Kasy 
= Chorych w dniu 30 czerwca r. b. wynosił 181.000 


„tys. osób. Marią 


SA 
| sżeżenia zbiorów Krosnowskiego w pałacu „pod 


misterjum oświaty przystępuje do czasowego umie- 


Bis 

a Tam dopiero odbędzie się ich posegregowanie, 
oczem będą rozmieszczone w przeznaczonych dla 
A nich lokalach. 

| Wspaniałe dzieła sztuki, leżące od kilku lat w 
500 skrzyniach staną się dostępne dla ogółu. 


Kwenta na Dom Pracy dla uwpjnipnych z wig- 
leń, Towarzystwo Opieki nad uwolnionymi z wię- 

| (Patronat) zwraca się do ogółu z prośbą o po- 
parcie kwesty, która ma się ódbyć w dnie 27 i 28 
utworzenie Domu Pracy dla wychodzących z 


Biuro Patronatu Marszałkowska 74, tel, 10-60 


wszelkie dary w naturze i gotówce, 


f „ Dyrekcja tramwajów miejskich uzy- 
skała od właścicieli terenów w Wierzbnie plac pod 
- budowę pętlicy, wobec czego w najbliższych dniach 
: jęte będą roboty mające na celu przedłużenie 
linji tramwajowej na ul. Puławskiej do Wierzbna 
na przestrzeni 600 metrów podwójnego toru, (—) 
"Tramwaje nocne. Z powodu pomiarów kabli w 
nocy z 26 na 27 b. m, ruch wagonów nocnych przer- 
wany będzie od godz. 3 w nocy, a nie. jak normalnie 
-ò godz. 4-ej. 
1 oka 4 
| Kura dła opiekunów i instruktorów kół mło- 
_ dzieży Czerwonego Krzyża, rozpoczęty wczoraj 
y udziale 400 słuchaczów trwać będzie jeszcze 
ié i jutro w lokalu ©. T. R. — Kopernika 30, 
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dorosłych do IV, VLi VIII kl. 
— Krakowskie Przedmie. 


> od 9-12 r. i od 4-7 w. 


A Dr. 1. KORNBERG 
oroby wewnętrzne. Nowolip- 
© ki 19 tel. 14046 powrócił. 


WI 


oraz pantofle lakierowane damskie 
| Wszystko wykwintnego wykonania najnowszych fasonów 


300 par po zł. 25. 


BENSI „„The American Shoe“ Nowy Swiat 36. 


40 złotych miesięcznie, © 

wany nauczyciel z wykształceniem średnim, przysposabia do 
ów ze Szkół Powszechnych do gimnazjum państwowych, 

mych do Szkoły Wojskowej kadetów i innych do klasy I, Il, 

Księgarnia Polak-Katolik 

*71, oferty „dla nauczyciela". 


a Attfetd Zjęlna12-2. Br. mód. Feliis KOSTKOWSKI 

| wener, skóry, płciowe | wener. skórne. płciowe. Chłodna 

, 26; tel. 99-29, od 1—3 i 5--8. 
Panie 2 — 316 — 7. 


ROBGTNia 


ZEBRANIA I ODCZYTY, 
Z Polskiego Taw, Krajoznawczego, Dziś o g. 
8-ej wiecz, w dużej sali Tow. Hygienicznego prezes 
Tow Krajoznawczego, p Aleksander Janowski, wy- 
głosi odczyt n. t. „Wrażenia z pobytu w Turcji”. 
Informacji udziela kancelarja Tow. (Karowa 31). 

Taw. Medycyny Społecznej. XX Posiedzenie 
Sekcji Klinicznej Polskiego Towarzystwa Medycy- 
ny Społecznej odbędzie się w sali Warszawskiego 
Towarzystwa Naukowego. Śniadeckich Nr, 8. W 
sobotę dnia 27 września 1924 o godz. 8 wiecz. wy- 
glosi odczyt dr. H. Brokman n. t. Zdobycze pedja- 
trji w dziedzinie badań nad odpornością i zapobie- 
ganiem chorobom zakaźnym. 

Zarząd Stowąrzyńzenia Absolwentów Państw. 
Szkoły Kupieckiej im. Roeslerów, zawiadamia, że 
doroczny Walny Zjazd Absolwentów odbędzie się 
w dniw 28 b, m.!o godz. 10,30 r, w Warszawie, w 
gmachu szkolnym, przy ul. Chłodnej 33, 


Zwiazek Zawodowy Nauczycielstwa Polskich 
Szkół Średnich, Zarząd Oddziału Warszawskiego 
zawiadamia członków Związku, że w piątek dn. 26 
września o godzinie 8 wieczorem odbędzie się w lo- 
kalu I Gimnazjum Związkowego (Żórawia 49) do- 
roczne Walne Zebranie członków Oddziału War- 
szawskiego. 

WYPADKI, ù s 

Jeszcze jedna oiiara kąpieli, Wczoraj o godz. 
31 pół po południu w łasze Wiślanej przy porcie 
Czerniakowskim PAŃ się trzech robotników za- 
jętych przy regulacji Wisły nad brzegiem Solca. 
Nagle jeden z robotników, oddaliwszy się nieco 
dalej od brzegu, natrafił na głębię i zaczął tonąć. 
Widząc to towarzysze tonącego, wszczęli alarm i 
sami zamiast ratować — uciekli. Na alarm pośpie- 
szyli łodzią Karol Chadaj, Wacław Krysztaf i Wa- 
cław Ostrowski — przewoźnicy i właściciele gala- 
rów, Po 15-to minutowych poszukiwaniach wydo- 
byli oni topielca i zaczęli stosować różne środki ra- 
townicze, W kwadrans później przybył lekarz Po- 
gotowia, który stwierdził już zgon. Ofiarą kąpieli 
okazał się 19-letni Władysław Obiedziński. 


Ujęcie bandyty. Przechodzący przez most rze- 
ki ILiwiec przodownik Radwański i sekcyjny Jan- 
czak oraz wywiadowca Misiurski spotkali i zatrzy- 
mali podejrzanego mężczyznę. Gdy wywiadowca 
chciał go wtylegitymować, zatrzymany wyjął rewol- 
wer. W tym samym czasie nadszedł drugi mężczy- 
zna, który w kierunku policjantów dał dwa strzały, 
lecz chybił, poczem rzucił się do ucieczki w pobli- 
skie zarośla. Pogonił za nim przodownik Radwań- 
ski, lecz uciekający skoczył do rzeki Liwca, prze- 
płynął ją i uciekł w kierunku wsi Łazów, Pierw- 
szego którym okazał się Henryk Raczykowski uję- 
to Znaleziono przy nim dwa rewolwery oraz trzy 
zapasowe magazyny. Zbiegłym jest bratem Raczy- 
kowskiego, Częsławem. Zarządzono za nim pościg. 


Postrzeleri przez gajóWego. 13-letni Wacław 
i 21-letni Władysław Ziombscy zamieszkali we wsi 
Hipolitowie Starym w gm, Guzowie udali się do 
pobliskiego lasu, na grzyby, gdzie natknęli się na 
gajowego, Feliksa Petlurczyka. Gdy Ziombscy sta- 
wili opór, nie dając odebrać sobie grzybów, gajowy 
strzęlił, raniąc Wacława w lewą rękę i Władysła- 
wa w piersi oraz brzuch, Ciężko rannych Ziomb- 
skich przewieziono do szpitala zakładów żyrardow- 
skich. Petlurczyk zbiegł. 

Śmierć staruszki pod pociągiem. Pod pociąg 
pośpieszny pędzący z Łodzi do Warszawy, w odle- 
śłości 1 klm. od Żyrardowa, wpadła przechodząc 
przez tor kolejowy 80-letnia Małgorzata Strzelczy- 
kowa, która poziosła śmierć na miejscu. 


Tani Tydzień 
łamasze męskie i pół-  Aueiki damskie i pół- 
buciki chrom. czarne  buciij chrom. czarne 


i bronz. syte 


Il Warto się przekonačćč!! 
że najtańszem i najwygodniej- 
szem źródłem nabywania na kre- 
dyt długoterm. wszelk. towarów 
manufakt., bławatn., płócien, je- 
dwabi, kołder i t. p. jest War- 
szawska Spółka Manufakturowa. 
Jasna 18 (brama | piętro) telef. 
24380. Obejrzenie towarów 

sprawdzanie.cen nie obowiązuje 

A do kupna. ~ 


Dr. med. Weintraub 
Chor. wener., skórne, niem. płcio- 
wa. Praga-Targowa 78 m. '10 przy 

Wileńskiej, 10—12 r. i 4—8 w. 


Wydawca; Rada Naczelna P. P. S. 


a 


czwartek 25 września 1924 r.. 


STYKACZ SZ0STNA 


Teatr i muzyka. 


Teatr Letni Dziś i futro „Grzebień szyldkre- 
towy*. 

Teatr im. Bogusławskiego. Codziennie 
dróż po Warszawie“. 

Teatr Polski, Dziś „Prawo pocałunku”. Jutro 
premjera „Danton Romain Rollanda. 

Teatr Mały, Dziś i jutro „Świt, dzień i noc'. 
W sobotę premjera komedji Magdaleny Samozwa- 
niec p. t. „Malówana żona”. j 

' Teatr Nowości. „Hinduska' z Elną Gisteät. 

Teatr Praski. Dziś i jutro „Dzisiejsza Warsza- 
wa w nocy”. 

Teatr Stańczyk. Codziennie program składają- 
cy się z utworów Jewreinowa p. t. „Wesoła śmierć" 
i „Szkoła gwiazd" 

Teatr im. Fredry. „Jakoś tam będzie”, W so- 
botę premjera sztuki amerykańskiej „Kobieta, któ- 
¿ra zabiła”. 

Qui pro Quo. W sobotę dn, 27 b. m. otwarcie 
sezonu, Program zapowiada rewię 12-obrazową. 


Z Filharmonji. Dzisiaj odbędzie się pierwszy 
wielki abonamentowy koncert symfoniczny z udzia- 
łem świetnego pianisty Egona Petri, który odegra 
dwa koncerty fortepianowe: d-moll Mozarta i A- 
dur Liszta. Część orkiestrowa zawiera „Morze“ 
Debussy'ego, „Morskie Óko” Noskowskiego, „Przy- 
gody Sowizdrzała” Straussa. Dyryguje G. Fitelber$. 


Poe- 


Niedzielny poranek muzyczny wypełnią utwo- 
ry Griega, Solistką będzie ceniona śpiewaczka e- 
stradowa p. Adela Comte Wilgocka. Orkiestrą dy- 
rygować będzie p. Ozimiński, 

Niedzielny popołudniowy koncert symfoniczny 
poświęcony będzie Czajkowskiemu, Na czele pro- 
gramu piąta symłonja. W koncercie weźmie udział 
doskonały skrzypek Ignacy Weisenberg. Dyryguje 
G. Fitelberg, £ 


Z Kchserwatocjum. W sobotę, dn. 27 b. m. od- 
będzie się wieczór pieśni . Wykonawcami bogatego 
programu będą: Marceli Sowilski, były artysta (te- 
nor bohaterski) teatrów w Berlinie, Wiedniu, Za- 
grzebiu i innych, oraz Janina Orkowska, alt opery 
zagrzebskiej. Akompanjuje Leopold Szpinalski. 


Artyści Opery Warszawskiej dla młąjdzieży 
szkolnej. Celem ułatwienia młodzieży naszej po- 


znania najcelniejszych wyjątków z literatury ope- . 


rowej, urządzają soliści Opery po cenie 1 zł. 50 gr. 
za bilet, w sal Kinoteatru Varsovia, Nowy-Świat 


19, w sobotę, 27 września b. r., koncert, z udziałem 


wszystkich swoich solistów, Początek o godz. 4-ej 
po poł. iia 


Artyści Opery Warązatwskiej sami spbie, Roz- 
poczęty świetnie cykł koncertów niedzielnych uzu- 
pełniają artyści naszej, zamkniętej opery koncertem 
w niedzielę, dn. 28 b. m. o godz. 12.15 w poł. w sa- 
li Kinoteatru Varsovia, dając zupełnie nowy pro- 
gram, w wykonaniu wszystkich swoich sił solo- 
wych. Bilety sprzedawane są w kasie Kinoteatru 
Varsovia przez cały dzień. 


Sport. 


PIŁKA NOŻNA. 


Węgry — Niemcy. 
Spotkanie w Budapeszcie drużyn reprezenta- 
cyjnych Niemiec i Węgier skończyło się zwycię- 
stwem Węgier w stosunku 4: it, 


i on- 


AAN) 


Dr. J. Milejkowski 
chor. wenęr. i skórne. Złota 50, | nik kroju. 
tel. 121-30 e o: n 3 —8 w. 

Soja |[) MA 


| GZ omoes BIG KĘGY | 


pozbyć się bez śladu 
piegów 
onalenizny i zmarszczek na twarzy 


Więc używaj kremu metamor- 
foza „Piegol”: Żądać w skła- 
dach aptecznych i aptekach. 


Żórawiej. 


A) Obrączki 


część zaliczka. 


s ia 


AWEZTROWEAB ERA U PR 
FOTRGRAFUJCIE SIE 


i „Leonara“ 
2i Nowy Świat 2i 


f „ rot, od Zł L50 
Bo 2.80 


WAREZ 
OGŁOSZENIA DxdbŃC. 


szkoła kroju, szy- 
cia, 
bielizny, haftu A. Wiśniewskiej 
Niecała 12. Kurs nauczycielski 
i domowy. Patenty cechowe. Za- 
pisy codziennie. Kończącym po- 
sady. Dla samouków podręcz- 


solidnych wybór wo- 
beć zastoju ceny bez- 
konkurencyjne. Udzielam kredy* 
tu. Plac Trzech Krzyży 13, róg 


| Z R Z CZ, 
ślubne. Pierścionki. 
Zegary ścienne. Bud- 
niki, zegarki daje na raty. 4ta 
Przyjmuje repe- 
racje tanio i dobrze. Zegarmistrz 
Gutmacher, Smocza 21. 1 


rw. 263 


Kopenhaga — Stokholm, 
W zawódach międzymiastowych Kopenhaga— 
Stokholm zupelnie niespodzianą klęskę ponieśń 
Szwedzi. Wynik 2:0. 


Szwecja w Norwegja. 

Mecz piłki nożnej między drużynami reprezen- 
tacyjmemi Szwecji i Norwegji zakończył się wyni- 
kiem 6: 1 na korzyść Szwecji. 

Powrót Połokji z Turcji, r: 

W czwartek drużyna polska Połonia opuszcze 
Turcję, aby udać się przez Rumunję do Warszawy, 
dokąd wróci prawdopodobnie we wtorek. W sabos 
tę lub w niedzielę Polonia rożegra matsche w Czer- 
niowcach z tamtejszą Polonią is prawdopodobnie w 
Bukareszcie z miejscową reprezentacją. Dotąd o- 
siągnęia Polonia korzystne wyniki ze stosunkiem 
bramek 21 :6, 


Wyścigi konne. 


Dziś w 15-ym dniu jesiennych wyścigów kon- 
nych, odbędą się gonitwy następujące: 

1. Nagroda 600 zł. dła 3-1 i starsz. koni. Dys- 
tans około 1600 mtr. 1) La Reine A. Ołszowskiego. 
2) Lepante A. margr. Wielopolskiego, 3) Zerwikape 
tur ułanów krechowieckich, E 

2, Nagroda 600 zł. dla 2-1 koni, Dystans około 
1100 mtr. 1) Arat M. Bersona, 2) Bajeczna R. Kwiat- 
kowskiego, 3) Bojar J. hr. Czarneckiego, 4) Dyna- 
mo Ostoja - Ostaszewskiego, 5) Inwit st, Ktery 
Szepietów, 6) Lena M. Róga, 7) Tarkawka L. J. 
bar. Kronenberga. 

3. Nagroda 400 zł. dla 3-1. i starsz, koni. Dys- 
tans około 1600 mtr. 1) Anitrą, W. Charbupskiego, 2) 
Bithur W. Święcickiego, 3) Brzeszczot H. ks, Lubo- 
mirskiego, 4) Czikos ułanów krechowieckich, 5) 
Hajdamak I hr, Mielżyńskeigo, 6) Heilade J, Janu- 
sza, 7) Youngminster br. Skofimowskich. 

4, Nagroda 500 zł. dia 2-1 koni. Dystans około 
800 mtr. 1) Alla J. Hallera, 2) Erie m. Bersona, 3) 
Fraszka J. br. Czarneckiego, 4) Inwit st, Ktery Sze- 
pietów, 5) Juljwsz i 6) Lena M. Róga, 7) Maskarada 
R. Kwiatkowskiego, 8) Tuhaj Bej L. J. bar. Kro- 
nenberga. 

5. Nagroda 500 zł. Handicap dla: 3-1. koni. Dy- 
stans około 2100 mtr. 1) Chocim (54 kg) A. Olszow- 
skiego, 2) Czikos (51 kg.) ułanów krechowieckich. 
3) Herburt (52 kg) T. Charłupskiego, 4) Resolute 
A, margr. Wielopotskiego. 

6. Nagroda 400 zł. dla 2-4 koni. Dystans oko: 
ło 1100 mtr. 1) Aero S. Ostoja-Ostaszewskiego, 2) 
Ariat M. Bersona, 3) Banco J. hr. Czarneckiego, 4) 
Barykada R. Kwiatkowskiego, 5) Batory B, Kar- 
wowskiego, 6 Chobot S. i B. Hatpernów, 7) Czekan 
H ke. Lubomirskiego, 8) Diavolo J. Hulewicza, 9) 
Dorpat A. margt: Wielopolskiego 10 Dumny ula- 
nów jazłowieckich, 11) Erie M. Bersona, 12) Inwit 
st, Ktery Szepietów, 13) Juljusz i 14) Lena M, Róga, 
15) Tanina A. Olszowskiego. 

7. Nagroda 1000 zł. dla 3-1, koni. Dystans oko- 
ło 2100 mir. 1) Atina J. hr. Czarneckiego, 2) Bren- 
ta H. ks. Lubomirskiego, 3) Hugo M. Róga, 4) Ten 
B. Szwejcera. 

Początek wyścigów o godz. 2 m. 30 po poł. 
Z O OOO A ROCA 

POKWITOWANIA. i 
Na Warszawskie T-wo Naukowe, 

Zamiast kwiatów na trumnę Racheli Ludwiki 

Krzywickiej, Kruszewscy zł. 15: 


wmn W 


M Szkoły Handłowo = Rolniczej 
w Deblinie potrzebny od pa- 
ździernika r. b. nauczyciel przed- 
miotów ogólno-kształcących (wy- 
chowawca) z wykształceniem śre- 
dniem lub wyższem. Wynagro- 
dzenie według norm ministerja|- 
nych (VII kat.), mieszkanie, opał, 
światło, ordynarja. Szczegółowe 
zgłoszenia z życiorysem i odpi- 


” "” » m 
S Portret sem świadectw naleźy przesyłać 
wykwintnie an AAS do szkoły w Dęblinie. 


ee 00000 W, 
TAK AES 

kademików i 
przez akadem przyjmują 
chcących uzupełnić swe nauki w 
zakresie 4 klas. 3 języki obce. 
Lokal szkolny. Wiadomość że- 


lazna 41—3 4'+ — 7 codziennie. 


aszyny do Szycia „Kasprzyc- 
kiego”. Hurtowo—Detalicznie— 
Raty. Warszawa, Marszałkowska 
153. Zamawiać można listownie. 
Niniejszym sporządzeniu piecząt- 
ki komisji palestyńskiej frakcji 
owskiej w związku drzew- 

nvm, zostali przez pomyłkę o- 
puszczone słowa „frakcji boro- 
chowskiej“. Wynikłe nieporozu- 
mienie nie organizacyjne niniej- 


szym stujemy. r, Ro- 
aa eny. Rych Ro 


Smar 


modniarstwa, 


oświadczamy, że przy 


obiady po 2 zł. Pro- 
sta 19 m. 24, parter. 


potrzebni na fabrykę, 

praca akordowa za 
wynagrodzenie. Adres: 
Sielecka 10 firma „B. Sosnow- 
ski* tel. 296 90. 


Redaktor odpowiedzialny: Jan M. Rorski.  Odbito w drukarni „Robotnika”, Warecka 7. 


